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KOLEJNY CIOS DLA ADMINISTRACJI

KALENDARZYK
Dzisiaj czwartek, 14 sier­

pnia — Maksymiliana Marii 
Kolbego i Alfreda.

Jutro piątek, 15 sierpnia — 
Wniebowzięcie N.M.P., Świę­
to Żołnierza.

POGODA
Dzisiaj spodziewane jest stosun­

kowo duże zachmurzenie z możli­
wością przelotnych deszczy i burz, 
temperatura do 78 F (25.6 C).

Jutro stopniowe rozpogodzenie, 
ale nadal możliwość przelotnych 
deszczy, temperatura do 85 F (29.5 
C).

Wschód słońca o godz. 5:57 rano, 
zachód o godz. 7:52 wieczorem.

Ogólnonarodowe Wybory w RPA
1/1/ Dzisiejszym 

Numerze 
Znajdziecie:

* Prezydent Reagan popiera 
kandydatów republikań­
skich z Illinois (str. 8)

* Zapowiedź uroczystości z 
okazji Dnia Żołnierza (str. 
3)

* W rubryce "Czytelnicy pi- 
szą" — O zwycięstwie nad 
Wisłą z punktu widzenia 
Stronnictwa Ludowego 
Instytutu Historycznego W. 
Witosa — pisze dr Józef 
Migała (str. 4)

* O Janie W. Gromada — w 
Kolumnie Podhalańską (str. 
2)

* Na temat "Kłopotów pod­
lotków" — w Dziale Kobiet 
(str. 5)

Z Ameryki 
Łacińskiej

San Salvador, Salwador (CT) — 
Prezydent Napoleon Duarte ogłosił 
w środę, że zaakceptował propozy­
cję rebeliantów i spotka się z nimi w 
Mexico City, by odbyć trzecią rundę 
rokowań pokojowych.

Spotkanie ma nastąpić w przysz­
łą środę i ma mieć charakter pry­
watny. Oświadczenie prezydenta 
Duarte nastąpiło po trzech miesią­
cach wzajemnych propozycji, kontr­
propozycji, oskarżeń i wahań wokół 
czasu, miejsca i sposobu prowa­
dzenia wspomnianej trzeciej rundy 
rokowań.

Dwa poprzednie spotkania w ro­
ku 1984 skończyły się fiaskiem.

Rebelianci domagają się od rzą­
dzącej partii chadeckiej ustąpienia 
części zajmowanych miejsc w par­
lamencie, a dopiero potem ogłosze­
nia wyborów.

Z kolei Duarte warunkuje amne- 
stionowanie rebeliantów od zaprze­
stania działań wojennych, ujawnie­
nia się i wzięcia udziału w “procesie 
demokratyzacji”, wysuwając wła­
snych kandydatów w wyborach, 
niezależnie od tego, na kiedy takie 
wybory zostaną wyznaczone.

☆☆☆☆☆
Washington (CT) — Departa­

ment Sprawiedliwości podał do 
wiadomości publicznej, że w środę 
przerzucono do San Juan w Por- 
toryko 270 agentów federalnych, 
którzy mieli za zadanie aresztować 
55 podejrzanych o przemyt zna­
cznych ilości marihuany do USA.

Departament Sprawiedliwości 
oznajmił, że agenci zajęli 16 nieru­
chomości, 3 samoloty, 11 pojazdów 
kołowych i 3 szybkie łodzie motoro­
we.

W San Juan aresztowano 24 po­
dejrzanych. Jedna osoba została 
ujęta w Newark, N.J. Pozostali 
ukrywają się na terenie Wenezueli, 
Kolumbii i Antyli Holenderskich i 
trzeba najpierw uzyskać decyzję o 
ekstradycji.

Eksplozja 
Samochodu-Pułapki
Bilbao, Hiszpania. (UPI) — Eks­

plodowała tu bomba umieszczona w 
zaparkowanym samochodzie. Pod­
czas wybuchu rannych zostało dwóch 
przejeżdżających policjantów i je­
den przechodzień. Kilka obok za­
parkowanych samochodów uległo 
zniszczeniu, a w okolicznych do­
mach wypadły szyby z okien.

Policja przypuszcza, że bomba w 
samochodzie była zdalnie sterowa­
na.

Jak do tej pory żadna organizacja 
nie przyznała się do zamachu, lecz 
podejrzewa się separatystów ba­
skijskich z organizacji RTA.

Do Narodowej 
Rady 
Statutowej

Mandela i ANC 
Nie Wezmą 
w Nich Udziału

Durban, RPA (UPI) — Rząd po­
łudniowoafrykański oświadczył w 
środę, że zamierza przeprowadzić 
pierwsze ogólnonarodowe wybory 
wśród czarnej ludności kraju, by w 
sposób demokratyczny wybrać re­
prezentantów czarnej większości do 
negocjacji z rządem P. W. Botha w 
sprawie ich udziału w rządzeniu 
krajem.

Pierwszym kroKiem na drodze 
zreformowania, czy obalenia po­
lityki segregacji rasowej, ma być 
utworzenie Narodowej Rady Statu­
towej, w skład której weszliby wy­
brani przedstawiciele czarnych i 
wskazani przez prezydenta kraju 
członkowie jego gabinetu.

Minister Chris Henius, który w 
rządzie RPA odpowiedzialny jest za 
prace nad modyfikacją konstytucji, 
stwierdził w środę, że w propono­
wanych wyborach udział mogą 
wziąć legalnie działające organiza- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Starcia 
w Południowym 

Libanie
Bejrut (UPI) — Francuskie po­

sterunki Sił Pokojowych ONZ w po­
łudniowym Libanie ponownie — po 
jednodniowym zaledwie zawiesze­
niu broni — postawione zostały w 
stan pogotowia otoczone i atakowa­
ne przez milicję muzułmańską.

Przedstawiciele sił pokojowych 
(UNFIL) twierdzą, że szyici z Amal 
zaatakowali 10 posterunków w oko­
licy Tyru. Ogniem broni maszyno­
wej, pociskami przeciwpancerny­
mi i granatami ostrzelano 8 poste­
runków francuskich, jeden irlandz­
ki i jeden fidżijski. W wyniku 
ataków jeden żołnierz francuski od­
niósł lekkie obrażenia, zaś muzuł­
manie stracili 3 zabitych i 5 ran­
nych. Rzecznik UNFIL twierdzi, że 
środowe walki były najcięższym 
starciem od czasu wycofania się z 
Libanu wojsk izraelskich.

Przedstawiciele Amal oświadczy­
li, że wszyscy winni ataku na pozy­
cje ONZ zostali aresztowani i że po­
dobna historia już się nie powtórzy. 
Siły pokojowe zostały wprowadzone 
do Libanu celem dopilnowania peł­
nego wycofania z tego kraju wojsk 
izraelskich, ustanowienia strefy bu­
forowej, w której miało obowiązy­
wać pełne rozbrojenie zwalczają­
cych się ugrupowań.

Od roku 1978 w Libanie zginęło 126 
żołnierzy w błękitnych hełmach. 
Jednocześnie z Bejrutu donoszą, że 
w chrześcijańskiej dzielnicy stolicy 
Libanu nastąpił kolejny zamach 
bombowy.

Wybuch samochodu — pułapki 
pod szpitalem, w którym przebywał 
Fouad Abu Nader, ranny w zama­
chu przywódca chrześcijański, spo­
wodował zdaniem policji śmierć 15 
osób. 40 innych zostało rannych.

Wypadek w Alpach
W Alpach wydarzyła się kolejna 

tragedia gdy 3-osobowemu zespołowi 
włoskich alpinistów w czasie wspina­
czki górskiej niespodziewanie złamał 
się bolec mocujący liny.

Alpiniści zaczęli spadać. 39-letni Ser­
gio Maffeo poniósł śmierć na miejscu, 
a dwaj pozostali członkowie wyprawy 
zostali poważnie ranni.

W Polsce żniwa w całej pełni.

A ®

Meksyk Odrzucił 
Propozycję USA

Washington (UPI) — Wczoraj w 
Białym Domu prezydent Ronald 
Reagan odbył ponad dwugodzinną 
rozmowę z prezydentem Meksyku 
Miguelem de la Madrid.

Obserwatorzy określili spotkanie, 
jako “owocne” i “przebiegające w 
serdecznej atmosferze,” mimo, że 
obie strony , nie osiągnęły porozu­
mienia we wszystkich poruszanych 
zagadnieniach.

Prezydent Reagan nalegał, by 
Meksyk zezwolił amerykańskim od­
działom do zwalczania narkotyków 
w akcjach na swoim terytorium. 
Pian prezydenta USA przewidywał, 
że amerykańskie samoloty zwia­
dowcze będą użyte do wykrywania 
ogromnych plantacji narkotyków, 
a specjalne jednostki policyjne bę­
dą użyte do niszczenia nagroma­
dzonych zapasów tych używek i po 
stronie meksykańskiej będą zwal­
czać przemyt narkotyków.

Propozycja ta została odrzucona. 
“Takie rzeczy nigdy politycznie nie 
mogą być zaakceptowane w Mek­
syku” — powiedział prezydent de la 
Madrid.

Źródła podają, że z powodu braku 
zgody Meksyku akcję zwalczania 
przemytu narkotyków USA podej- 
mą na własną rękę i tylko po 
amerykańskiej stronie granicy. 
Przedsięwzięcie to uzyskało już na­
zwę “Operacja Alliance,” a wezmą 
w niej udział agenci pięciu urzędów 
rządowych. W operacji tej zaan­
gażowane ma być FBI, Urząd Imi- 
gracyjny, Urząd Celny USA, Straż 
Graniczna i Komisja d/s Zwalcza­
nia Narkotyków. Na czele tych sił 
ma stanąć wyższy przedstawiciel 
Urzędu Celnego USA z Houston.

W programie tym zatrudnionych 
będzie ponad 250 urzędników z 
różnych agencji. Pięć samolotów 
Marynarki Wojennej wyposażonych 
w specjalne urządzenia radarowe 

wykrywać będzie i zatrzymywać 
wszelkie samoloty podejrzane o 
przemyt narkotyków na terytorium 
Stanów Zjednoczonych. Akcje te 
mają być przeprowadzone na tere­
nie stanów Teksas, Kalifornia, Ari­
zona i Nowy Meksyk.

Będzie to największa operacja 
przeciw przemytnikom narkotyków 
od roku 1982, kiedy to oddziałom po­
licji udało się powstrzymać napływ 
tych niebezpiecznych używek na 
południu Florydy.

We wczorajszych rozmowach obu 
mężów stanu poruszono też proble­
my ekonomiczne Meksyku. Obie 
strony jednogłośnie przyznały, że 
tylko znaczny wzrost produkcji w 
gospodarce meksykańskiej i wpro­
wadzenie reform przyczynić się 
mogą do szybszego rozwoju tego 
kraju i wyjścia z długów. Meksyk 
posiada prawie $100 bilionów długów 
w bankach zagranicznych i należy 

do największych dłużników na świę­
cie.

De la Madrid zobowiązał się ze 
swej strony, że będzie popierał lo­
kowanie kapitałów w swoim kraju 
przeż małe firmy amerykańskie 
oraz złagodzi przepisy i wprowadzi 
szereg udogodnień, by firmy za­
graniczne znalazły lepszy grunt do 
swojej działalności w Meksyku.

Prezydent Reagan zapowiedział 
też wczoraj, że zniesie sześcioletnie 
embargo na import tuńczyków ło­
wionych przez meksykańskich ry­
baków.

Środowe spotkanie prezydentów 
USA i Meksyku wszyscy obserwa­
torzy uznali za bardzo owocne i obie 
strony zobowiązały się do kont­
ynuowania spotkań na szczycie, co 
znacznie przyczynia się do pogłę­
bienia i polepszenia wzajemnych 
kontaktów.

Odkryto Plan 
Zamachu Stanu 

Na Filipinach
Manila (UPI) — Juan Ponce En- 

rile, minister obrony w rządzie Co­
razon Aquino, oświadczył w czwar­
tek, że władzom udało się odkryć i 
zneutralizować plan popleczników 
byłego prezydenta Marcosa przy­
gotowujących zamach stanu w cza­
sie przyszłomiesięcznej wizyty p. 
Aquino w Stanach Zjednoczonych.

Plan zakładał porwanie prezy­
dent Aquino w czasie podróży do 
Ameryki i uwięzienie jej w północ­
nej posiadłości Marcosa zwanej 
Llocos Norte. Jednocześnie, korzy­
stając z powstałego zamieszania, 
zwolennicy Marcosa mieliby prze­
chwycić 14 punktów uznanych za 
strategiczne, a na wieść o tym 
miałby powrócić sam Marcos.

Plan ataku nie podawał żadnej 
konkretnej daty, bowiem zamachow­
cy nie byli do końca pewni, czy 
Aquino winna być uprowadzona 
przed czy po wizycie w USA. Wia­
domo jednak, że napad miał nastą­
pić o świcie a jego ofiarą miało paść 
wielu zwolenników obecnych wła­
dz, w tym sam Enrile, wiceprezy­
dent Salvador Laurel, szef armii, 
gen. Fidel Ramos i 40 dalszych dzia­
łaczy rządowych.

Plan zakładał także porwanie 
dwóch wysokich przedstawicieli 
Komunistycznej Partii Filipin pro­
wadzących właśnie rozmowy z rzą­
dem p. Aquino. Pani prezydent, od­
powiadając na pytania dziennika­
rzy podczas środowego wystąpienia 
telewizyjnego, powiedziała, że wia­
domość o planowanym zamachu 
nie odwiedzie jej od wizyty w Sta­
nach Zjednoczonych.

Prezes Mazewski 
Na Spotkaniu 

z Wiceprezydentem
Chicago (inf. wł.) — Prezes 

Kongresu Polonii Amerykań­
skiej i Z.N.P. mec. Alojzy 
Mazewski pojechał do Washing- 
tonu, aby dzisiaj spotkać się z 
wiceprezydentem Georgem 
Bushem oraz ustawodawcami 
Kongresu USA. Tematem za­
równo spotkania z Wiceprezy­
dentem, jak też z ustawodaw­
cami, będą sprawy Polonii i 
Polski.

Pokojówka 
z Białego Domu 
Przemytniczką

Washington. (UPI, CT) — 45-letnia 
Anita Castelo podejrzana jest o udział 
w przemycie 350,000 sztuk amunicji 
do Paragwaju.

Anita Castelo jest garderobianą 
Pierwszej Damy—Nancy Reagan, 
której towarzyszy we wszystkich jej 
podróżach po świecie. Urodzona w 
Paragwaju, 1967 roku, przyjęła oby­
watelstwo amerykańskie.

Przez długi czas pracowała w “Blair 
House” budynku znajdującym się na­
przeciw Białego Domu. Po spotkaniu 
w 1981 roku Ronalda i Nancy Reagan, 
przyjęta została do pracy w Białym 
Domu i jej rola polegała na utrzy­
maniu garderoby osobistej Pierwszej 
Damy.

FBI podaje, że Castelo podejrzana 
jest o współudział w przeniesieniu 
350,000 sztuk amunicji kalibru 22 na 
statek stojący u wybrzeży amerykań­
skich bez zezwolenia urzędu celnego, 
za co grozi jej grzywna i kara wię­
zienia.

Podejrzana sama oddala się w ręce 
władz w Richmond w Wirginii, lecz 
zwolniona została za osobistym porę­
czeniem jednego z przedstawicieli 
administracji. Dwóch innych ludzi 
podejrzanych o udział w akcji, zwol­
nionych zostało po uiszczeniu kaucji 
pieniężnych.

39-letni Julio Baez-Acosta jest ka­
pitanem statku, na którego pokład 
przeniesiono amunicję. Uwolniono go 
po zapłaceniu $10,000. Drugi z podej­
rzanych Eugenio Silva jest na wol­
ności za kaucją w wysokości $15,500.

Rzecznik Białego Domu Larry 
Speakes podał do wiadomości, że 
Anita Castelo przesłuchiwana jest 
przez agentów FBI. Nie odpowiedział 
on jednak na pytanie, czy będzie ona 
poddana badaniom przy pomocy wy­
krywacza kłamstw.

Przedstawiciel Secret Service 
stwierdził, że nie było żadnego za­
grożenia życia ani bezpieczeństwa 
prezydenta Reagana i jego małżonki. 
FBI próbuje ustalić motywy kieru­
jące postępowaniem Anity Castelo.

Nancy Reagan jest bardzo zasko­
czona postępkiem swojej garderobia­
nej i podała, że “najprawdopodobniej 
będzie ją musiała zastąpić kimś in­
nym!’

Kara Śmierci
Dla Pielęgniarki

(D.P.) — Od lat lekarze i pielę­
gniarki w Związku Sowieckim “dora­
biają sobie” kradnąc poszukiwane na 
rynku lekarstwa.

Ostatnio “Sowieckaja Rosija” po­
dała wiadomość o skazaniu na śmierć 
pielęgniarki z Archangielska, którą 
raz przyłapano na kradzieży leków. 
Zwolniono ją wówczas z pracy, co 
spowodowało, że dokonała dalszych 
przestępstw, za co została skazana na 
karę śmierci.

Proceder kradzieży leków, które są 
następnie sprzedawane po znacznie 
wyższych cenach jest rozpowszech­
niony. W jednym z wielkich szpitali 
w Moskwie jeden z lekarzy wysta­
wiał recepty na żonę i syna. W jego 
mieszkaniu milicja znalazła zapasy 
narkotyków.

Decyzja 
Izby 
Reprezentantów

W Sprawie Broni 
Chemicznej 
i Antysatelitamej

Washington (CT) — Izba Rep­
rezentantów głosowała wczoraj 
przeciwko podjęciu produkcji broni 
chemicznej oraz na rzecz przed­
łużenia zakazu dokonywania prób z 
bronią antysatelitamą. Wynik wczo­
rajszego głosowania w niższej izbie 
Kongresu jest kolejnym ciosem dla 
rządu.

Rzecznik Białego Domu Larry 
Speakes powiedział, iż prezydent 
Reagan rozważa możliwość posta­
wienia veto, jeżeli zatwierdzony 
przez Izbę budżet Pentagonu zosta­
nie zatwierdzony przez konferencję 
przedstawicieli obu izb.

Kontrolowana przez demokratów 
Izba Reprezentantów zatwierdziła 
wcześniej budżet Departamentu 
Obrony, na rok fiskalny 1987, w wy­
sokości $286 mid.

Propozycja przedłużenia, mają­
cego 17 lat, moratorium o zakazie 
produkcji broni chemicznej została 
zatwierdzona stosunkiem głosów 
210-209. Głosowanie zostanie naj­
prawdopodobniej powtórzone pod 
koniec bież, tygodnia. Natomiast 
propozycja przedłużenia zakazu do­
konywania prób z bronią satelitar- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Pokłosie 
Czernobylskiej 

Katastrofy
Moskwa (UPI) — Oficjalny organ 

KPZS, “Prawda,” doniósł w czwar­
tek, że dalszych sześć osób otrzy­
mało kary partyjne. Przyczyną był 
ich rola w tragedii czernobylskiej.

Gazeta wymienia z nazwiska 
dwóch przedstawicieli aparatu par­
tyjnego, którzy zostali usunięci z 
KPZS. Są to: E. W. Kulikow, dyrek­
tor departamentu w ministerstwie 
lekkiego przemysłu maszynowego 
(pod którą to nazwą ukrywa się 
prawdopodobnie nuklearny prze­
mysł zbrojeniowy). Dyplomaci za­
chodni w Moskwie twierdzą, że Ku­
likow nie miał nic wspólnego ze 
sprawami zbrojeniowymi.

Drugim wydalonym z partii jest 
G. A. Wieretennikow, szef “Sojuza- 
tomenergo” w ministerstwie ene­
rgetyki.

Obaj “wykazali zupełny brak od­
powiedzialności’ ’ w kierowaniu pra­
cami elektrowni atomowej w Czer- 
nobylu, a ponadto “popełnili wiele 
błędów” na zajmowanych stanowi­
skach.

Cztery inne osoby, w tym dyrek­
tor “Hydroprojektu” w minister­
stwie energetyki, L. P. Michajłow, 
W. A. Sidorenko, wiceprzewodni­
czący “Gosatomenergo-nadzoru,” 
A. N. Makuchin, wiceminister wspo­
mnianego resortu energetyki, otrzy­
mali nagany partyjne.

Agencje podkreślają, że nieco 
wcześniej zwolniony został ze sta­
nowiska i wydalony z partii wice­
minister lekkiego przemysłu maszy­
nowego, Mieszków.

Senat Zatwierdził 
Pomoc Dla Contras
Washington. (CT — Wczoraj Senat 

zatwierdził $100 min. na pomoc dla 
nikaraguańskich contras. Ostateczna 
decyzja w tej sprawie zostanie podjęta 
przez komitet konferencyjny, składa­
jących się z członków obu izb Kon­
gresu.

Rząd ma zamiar przeznaczyć $70 
min. na pomoc wojskową i $30 min. 
na pomoc humanitarną. Pierwsze 
$40 min. które zostaną przekazane 
partyzantom, przeznaczono na oba 
cele.
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Food, Games, Dancing and Music by The Gents and Chi-Town Express
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Na ręce prezesa Klubu Parafii Ma­
niowy — Henryka Janika — nadszedł 
ostatnio list z Polski, od ks. dziekana i 
prałata Parafii Maniowy — Antoniego 
Siudy, proboszcza tej parafii oraz ini­
cjatora budowy nowego kościoła we 
wsi Maniowy. Jak wiemy stara wieś 
Maniowy przestała praktycznie ist­
nieć w związku z budową zapory wod­
nej w Czorsztynie. Ludność tej wsi 
mieszka już w Nowych Maniowach a 
jedną z pierwszych inicjatyw na 
nowym osiedlu było zbudowanie pięk­

Island Park, Momence, Illinois
[Just East of Dixie Highway (Route 1)]

Znana ze swojej działalności na 
terenie Chicago Fundacja im. gen. 
Wł. Sikorskiego — którą kieruje pre­
zes Kazimierz Sowa, człowiek znający 
niegdyś osobiście Naczelnego Wodza
— przesłał nam reprodukcję rzad­
kiego dziś zdjęcia: widać na nim, jak 
gen. Sikorski gra w szachy z płk. An­
drzejem Galicą, późniejszym genera­
łem, który pochodził — jak wiemy — 
z Białego Dunajca i był prawdziwym 
góralskim generałem.

Dziękujemy za to ciekawe zdjęcie
— zaprezentujemy je na łamach 
“Dziennika” przy innej okazji. Prezes 
Sowa przekazał nam ponadto krótką 
notkę dotyczącą owego zdjęcia: jes­
teśmy zainteresowani tym tematem, 
szczególnie, że przy Związku Podha­
lan istnieje od lat Koło im. gen. A. 
Galicy. Poza tym swoistą ciekawost­
ką jest fakt, że żona gen. Sikorskiego 
jest pochowana na zakopiańskim 
cmentarzu komunalnym.

Czekamy na przybycie do Chicago 
sławnego góralskiego zespołu im. B. 
Obrochty z Zakopanego. Otrzymaliś­
my właśnie informację z Zarządu 
Głównego, że zespół ten przyleci na 
lotnisko O’Hare o godz. 10 rano dnia 
24 sierpnia br., skąd uda się wprost do 
Domu Podhalan, gdzie nastąpi uro­
czyste powitanie całej grupy.

Apelujemy do wszystkich górali z 
południowej części miasta o to, by 
przybyli do Domu Podhalan na godz. 
12 w południe. Dotyczy to również 
rodzin członków zespołu, mieszkają­
cych w Chicago. Przybądźcie także na 
to spotkanie i powitajmy wszyscy ra­
zem ten wspaniały zespół.

W tym samym dniu górale z Zako­
panego wystąpią na pierwszym 
swoim pokazie — odbędzie się on w 
Domu Weteranów przy 44-tej i Wes­
tern o godz. 3 po południu. Drugi 
koncert zespołu im. B. Obrochty bę 
dzie miał miejsce w dn. 31 sierpnia br. 
w Domu Podhalan, przewidziany jest 
także piknik dla Podhalan z udziałem 
zespołu. O terminie napiszemy w nas­
tępnej kolumnie.

nego, okazałego kościoła.
W budowie tej wielką pomoc okazał 

Klub Parafii Maniowy przy związku 
Podhalan w Chicago, który w br. ob­
chodził 50-lecie swego istnienia. Ks. 
proboszcz Antoni Siuda wyraża swoją 
głęboką wdzięczność rodakom ma- 
niowskim mieszkającym w USA, za 
tę pomoc, składa życzenia dalszej 
pomyślności w życiu osobistym i pra­
cy wszystkim Maniowianom w Chica­
go i w Stanach Zjednoczonych, także 
w Kanadzie. Ks. Antoni Siuda pisze, 
niech Wam Bóg stokrotnie zapłaci! 
W takiej dobrej atmosferze dokończy­
my dzieła budowy kościoła, świadec­
twa Waszej wiary, naszej współpracy,

Podhalański Odpust w Munster jest 
wydarzeniem dużej rangi, przynajm­
niej dla nas Podhalan. Wasz kores­
pondent będzie się starał zdać relację 
z tej uroczystości.

W dniu 7 września br. w Domu Pod­
halan odbędzie się uroczystość poś­
więcenia sztandaru Koła Ludźmierz, 
pod patronatem Matki Boskiej Ludź­
mierskiej, które istnieje przy Związku 
Podhalan w Półn. Ameryce. Jego pre­
zeska p. Bronisława Borzęcka — prze­
słała nam zaproszenie na tę uroczys­
tość.

Dziękujemy — obiecując jednocześ­
nie informowanie na tych łamach o 
działalności Koła, jak i o samej uro­
czystości poświęcenia sztandaru.

'Dziennik Związkowy " 
kosztuje mniej 

niż szklanka piwa!

For additional information 
and full color brochure, 

please call: (815) 935-7390 
Toll-Free in Illinois Only (800) 892-6450

A presentation of the Polish-American Alliance of Chicago Heights 
with proceeds providing scholarships for students of polish descent.

Donation optional.

Kolejny Dokument 
Obciąża Waldheima 
Washington (UPI, CT) — Odna­

leziono tajny dokument hitlerowski 
z czasów wojny, na którym widnie­
ją notatki Kurta Waldheima oce­
niające wyniki prac wywiadu na 
temat greckiego ruchu oporu.

Światowy Kongres Żydów publi­
kując ten dokument, twierdzi, że 
jest to dowód na to, że Waldheim był 
w machinie hitlerowskiej czymś 
więcej niz tylko “urzędnikiem.”

Dokument odnaleziony w Archi­
wum Narodowym w Washingtonie 
nosi bezsporne ślady pisma Wald­
heima i zaprzecza jego twierdze­
niom, że nic nie wiedział o obozach 
śmierci i zbrodniach popełnianych 
przez faszystów. Na tajnym rapor­
cie widnieje data “18 stycznia 1944 
roku.”

Przedstawiciele Światowej Orga­
nizacji Żydów nawołują, by admi­
nistracja Reagana wydała dla 
Waldheima zakaz wjazdu na tery- 
toriumStanów Zjednoczonych. Nawołu­
ją oni też do bojkotu wszelkich imp­
rez urządzanych w Austrii. Jednak 
kilku muzyków amerykańskich 
wzięło ostatnio udział w Międzyna­
rodowym Festiwalu Muzycznym w 
Salzburgu.

Waldheim atakowany ze wszyst­
kich stron o udział w zbrodniach wo- ■ 
jennych wynajął adwokata, by bro­
nił jego reputacji przed amerykań­
skim Departamentem Sprawiedli­
wości.

Przedstawiciel Departamentu po­
wiedział, że w tym miesiącu z całą 
pewnością nie będzie podjęta de­
cyzja o umieszczeniu prezydenta 
Austrii na liście ludzi, którym nie 
będzie udzielana wiza amerykań­
ska.

Fakty i Opinie
Wybieramy się na odpust z okazji 

wniebowzięcia NMP, ku czci Matki 
Boskiej Ludźmierskiej, Patronki i 
Królowej Podhala — w dn. 17 sierpnia 
br., do Polskiego Sanktuarium Maryj­
nego w Munster w Indianie — wszyscy 
Podhalanie z Chicago i okolic, zapra­
szamy całą Polonię na to nasze pod­
halańskie święto religijne.

Informowaliśmy już o programie 
uroczystości, o organizowaniu wyjaz­
dów autobusami, również Ojcowie 
Karmelici na tych łamach wystoso­
wali zaproszenie dla Polonii chica- 
goskiej.

Osiągnięcia 
Naukowców 
z Princeton

Washington (CT) — Badacze 
Uniwersytetu Princeton uzyskali 
warunkach laboratoryjnych najwyż­
szą temperaturę, jaką kiedykol­
wiek udało się osiągnąć naukow­
com.

Temperatura 360 milionów stopni 
Fahrenheita jest dziesięciokrotnie 
wyższa od temperatury wnętrza 
Słońca. Osiągnięcie stanowi — zda­
niem badaczy — “milowy krok na 
drodze do uzyskania kontrolowanej 
syntezy termonukleamej.”

“Nikt dotąd nie uzyskał takiej 
temperatury—powiedział w czwar­
tek dyrektor laboratorium plazmy, 
Harold Furth — poprzedni rekord z 
roku 1980 wynosił 144 miliony stopni 
F.”

Zjawisko syntezy, zachodzące we 
wnętrzu gwiazd (także Słońca), jest 
uważane za bezpieczniejsze i tańsze 
źródło energii od tego, które stano­
wi podstawę pracy obecnych reak­
torów atomowych.

Ludzie Związku 
Podhalan

Jan Wł. Gromada
Któż w Związku Podhalan, zarówno 

tym w Stanach Zjednoczonych, jak i 
tym w Polsce — nie zna Jana Gro­
mady? — twórcy i prezesa Stowarzy­
szenia Tatrzańskich Górali w Passaic 
N.J. — założyciela, wydawcy “Ta­
trzańskiego Orła”, wieloletniego 
wiceprezesa Związku Podhalan na 
Stany, jednego z najbardziej zasłużo­
nych działaczy naszego Związku, 
wspaniałego górala, człowieka mą­
drego i światłego, którego znajomoś­
cią i przyjaźnią niejeden może się 
poszczycić. Który sam znał i przyjaź­
nił się z wybitnymi osobistościami.

Jan Władysław Gromada należy do 
najwybitniejszych działaczy górals­
kiej organizacji od samych jej niemal 
początków i jest z nią związany na 
dobre i złe. Służy Związkowi Podhalan 
od wielu lat — ponad 35 lat istnieje 

bowiem pismo “Orzeł Tatrzański”, a 
jeszcze wcześniej Jan Gromada współ­
uczestniczył w zakładaniu organizacji 
góralskiej w różnych rejonach USA.

Urodzony w Ostrowsku z rodziców 
Marii i Jana Gromady, pochodzącego 
z Zubsuchego. Do USA przybył w 1927 
roku. Ożenił się z Anielą z Pudziszów 
z Gropkowa, która niestety rozstała 
się z tym światem, pozostawiając jed­
nak po sobie świetlaną pamięć wśród 
wielu górali. Jest Jan Gromada wzo­
rowym ojcem, tak jak przez wiele lat 
był wzorowym mężem. W jego rodzi­
nie zawsze panowała miłość i dobroć. 
Życzliwy dla podhalańskich imigran­
tów, których los rzucił do USA — dom 
Gromadów stał zawsze przed nimi 
otworem.

Telewizja amerykańska w swoim 
czasie emitowała program przedsta­
wiający reprezentantów grup etnicz­
nych, pokazano więc rodzinę Groma­
dów, jako wzór polskości. Może posz­
czycić się Jan Gromada dokonania­

Portland Nie Otrzyma 
Odszkodowania 

Od Kremla
Moskwa (UPI) — Kreml odmówił 

zapłacenia władzom miasta Portland 
(w stanie Oregon) 73,060 doi., odszko­
dowania za koszta poniesione w związ­
ku z przebadaniem owoców i warzyw, 
po katastrofie w czarnobylskiej elek­
trowni atomowej.

Powyższą informacje opublikował 
organ KPZS “Prawda’.’

“Prawda” poradziła władzom Por­
tland aby przesłały rachunek do Bia­
łego Domu. Organ nie omieszkał do­
dać, ze wszelki wzrost poziomu ra­
dioaktywności w Oregonie jest rezul­
tatem dokonywania wybuchów nukle­
arnych w Nevadzie i, że domaganie 
się odszkodowania za “czerwone pro­
mieniowanie” było aktem złośliwości 
ze strony Portlandczyków.

Gazeta poinformowała, że list za­
wierający rachunek został przez wła­
dze miasta przesłany Michaiłowi Gor­
baczowowi.

mi swoich dzieci — jego syn Tadeusz 
Gromada, jeden ze znakomitych dziś 
naukowców polskiego pochodzenia 
piastuje m.in. funkcję sekretarza ge­
neralnego Fundacji Kościuszkowskiej 
zaś córka Janina — pracuje na stano­
wym uniwersytecie, jako wykładowca.

Jan Gromada jest otoczony pow­
szechnym szacunkiem w Związku 
Podhalan, zarówno jako wspaniały 
góral, jak i szczególnie zasłużony 
działacz naszej organizacji. Pomimo 
swych dokonań, sławy którą cieszy się 
wśród górali — Jan Gromada pozosta- 
je człowiekiem skromnym i nigdy nie 
wysuwa się do przodu przed innych: 
jest w tym postępowaniu mądrość 
ludu góralskiego, który słynie oprócz 
tego z dwóch innych cech — miłości 
do Boga i Ojczyzny. Zaś Jan Wł. Gro­
mada jest tych cnót najlepszym przy­
kładem.

Czy Wiecie że...
Kwartalnik “Orzeł Podhalański”, 

który w przyszłym roku będzie obcho­
dził swoje 40-lecie istnienia, jest jedy­
nym regularnie wychodzącym pis­
mem podhalańskim na świecie! Jego 
fenomen polega również na tym, że 
jest to jedno z nielicznych pism, które 
nie nastawia się na zysk, a które fun­
kcjonuje w sposób najbardziej społe­
czny: nie ma bowiem płatnych pra- 
cownikw, urzędników, a nawet naszyn 
drukarskich, ale jest, od wielu lat i od 
tego stoi na dobrym, Wysokiem pozio­
mie!

Illinoisyouputme 
in a nappy state.

In cooperation with the 
Department of Commerce and 

Tjfeto- Community Affairs
Illinois Office of Tourism

1986 Polish-American 
Community Fair

ADWOKAT
Mówiący Po Polsku

ADAM DĄBEK
Testamenty — $100 

Kupno i sprzedaż domów — 
od $300

Jazda w stanie nietrzeźwym — 
od $450

Rozwody od $300 
3024 N. Milwaukee 
276-7007 — 227-3268

Już za króla Bolesława Krzywous­
tego istniały w Tatrach kopalnie złota 
i srebra. We wszystkich tych kopal­
niach, w Ornaku, w Banistem — doby­
wano rudę zawierającą srebro i miedź. 
Znajdowano również ślady złota. Tak­
że pod Krywaniem wydobywano złoto. 
Za panowania Zygmunta Starego ko­
palnie srebra i złota doszły do wiel­
kiego rozkwitu. Czyste złoto i kamie­
nie szlachetne odkrywano podobno w 
niektórych tatrzańskich jeziorach, 
m.in. w pobliżu Żabiego i pod Lodo­
wym.

Myśl Tygodnia 
Dedykowana Podhalanom

“Gdybyśmy dobrze wiedzieli, czego 
pragniemy, jakżeby ograniczyły się 
nasze pragnienia!...

Opracowanie: Zygmunt Alt

aby przyszłe pokolenia miały w pa­
mięci nasze trudy dla dobra Kościoła i 
ku chwale Ojca Świętego.

WALERIA SZALAY-GROELE

W ORLIM GNIEŹDZIE
OPOWIEŚĆ Z DAWNYCH CZASÓW

30
— Ależ tak!... Ależ tak!... — potwierdził żywo. — 

Twój on już jest! Będzie się z tobą pieścił, będzie 
za tobą chodził wszędzie! A ja tu przyjdę czasem 
pobawić się z nim — dobrze?

Za całą odpowiedź zarzuciła mu rączki na szyję 
i ścisnęła go z całej siły, kryjąc nosek na jego piersi. 
Nie mogła mówić z zachwytu i radości.

Bolek w ramiona pochwycił siostrzyczkę i pod­
niósł wysoko, wysoko! Już mu ani troszkę żal nie 
było królika!

A Śnieżek podskakiwał tymczasem kolo nich, wą­
chając z upodobaniem kwiaty i zioła,’które tak 
smaczne być musiały!...

VIII
W zacisznej części dworca wawelskiego, niedaleko 

izby królewiąt, była komnata ojca Norberta z su­
rową prostotą urządzona, jako że mieszkaniec jej 
w głębi duszy zawsze zakonnikiem był i nawet na 
królewskim dworze celę swą klasztorną mieć pra­
gnął.

Obok komnaty tej była izba przestronna, jasna, 
„szkolą“ zwana. Pośrodku, na potężnych krzyża­
kach rozpierał się tam stół ogromny, dębowy, oko­
lony ławami, na końcu którego stał stołek wygodny, 
poręczowy, wyściełany, dla ojca Norberta, który 
w tej właśnie izbie naukę miewał z królewiczami 
i towarzyszącą im młodzieżą.

W owych czasach niewiele sobie robiono z dziećmi 
zachodów — miłowano je serdecznie, ale nie pie­
szczono ich, nie wydelikacano: synowie możnych 
rodów chowali się swobodnie, czerstwo, jak dziel­
nym chłopcom przystoi. Królewicze nawet nosili 
na zwykły czas prostą odzież domowej roboty, jedli 
zdrowe, zwyczajne pokarmy, używali do syta zabaw 
i ruchu na świeżym powietrzu, zahartowani na 
zimno i gorąco, na głód j. pragnienie, jak przystało 
przyszłym wojownikom. Zgrabni, silni, czerstwi, 
nie lękali się trudów ni przygód żadnych, umiejąc 
poradzić sobie w każdym wypadku, jako i ci z chat 
najuboższych.

Różnicę stanowiło wykształcenie, które w czasach 
owych mało dla kraju było dostępne. Książki były 
rzadkością niesłychaną; pisano je tylko ręcznie (bo 
druk nieznany był jeszcze), czym trudnili się za­
konnicy. Oni też jedni posiadali wiedzę wyższą, na­
tomiast zdarzali się nieraz panujący lub dostojnicy 
różni w świecie, którzy czytać ani pisać nie umieli, 
osobnych ludzi sobie do tego utrzymując!

W Polsce było lepiej: królowie nasi nieuctwem 
nie grzeszyli nigdy. Już Mieszko I i Bolesław Chro­
bry posiadali sztukę czytania i pisania, co wtedy 
znacznym wykształceniem już było. Kazimierz Od­
nowiciel zaś, wychowanek kluniackiego klasztoru, 
sam wiedzę głęboką posiadając, synów swych wy­
chowywał rozumnie i wykształcić pragnął.

Dziećmi małymi, królewicze wdrażani już byli do 
karności i posłuszeństwa, do skromności i uszano­
wania dla starszych. Gdy podrośli trochę, oddani 
zostali pod opiekę ojca Norberta i Jaśka Mocnego. 
Stary rycerz ćwiczył ich siłę i zręczność, odwagę 
i przytomność umysłu, uczył ich poszanowania czci 
swojej i cudzej i wszelkich powinności rycerskich. 
Ojciec Norbert nauki im wykładał przeróżne, znane 
naówczas; królewicze czytali w wielkich księgach 
na pergaminie cienkim ręcznie pisanych, gdzie 
strona każda ozdobiona bywała prześlicznym ręcz­
nym malowidłem, przedstawiającym różne sceny 
z życia Świętych, lub zasłużonych, znanych ludzi. 
Księgi te ogromne, bezcenne wprost, oprawne by­
wały w ciężkie drewniane okładziny, skórą wzorzy­
stą powleczone, nabijane często srebrem i złotem. 
Przechowywano je w skrzyniach dębowych, rzeza­
nych i zamykanych misternie, co pod ścianami izby 
onej stały jak skarb wielki. Bo zaiste skarbem były 
i dla rzadkości swej, i dla wiedzy, jaką zawierały.

Z królewiczów Bolko najłatwiej chwytał naukę, 
w lot pojmując wszystko, jeno że cierpliwości mu 
brakło nieraz. Ruchliwy i czynny z natury, nigdy 
długo posiedzieć na miejscu nie umiał; chyba, że za­
jęło go coś szczególnie, a rzecz ta trudność mu spra­
wiała — wtedy i godzin kilka potrafił przesiedzieć 
nad książką, póki trudności tej zawziętością swą nie 
pokonał. Ojciec Norbert uśmiechał się wtedy do­
brotliwie.
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Numer domu, ulica

Stan_

Polska Kiełbasa 
Hamburger i Parówki 
Piwo z Beczki 
Prażona Kukurydza 
Sprzedaż Książek 

Związek Narodowy Polski serde­
cznie zaprasza wszystkich członków 
z rodzinami, przyjaciół i całą Polo­
nię na “Dzień Związku Narodowego 
Polskiego” do Obozu Młodzieżowe­
go Okręgów 12 i 13 ZNP w Yorkville, 
Illinois, który zaplanowany jest na 
niedzielę, 7 września.

Na przybywających gości czekać

będzie wiele rozrywek, wśród nich 
gry, zabawy, potańcówka przy 
muzycznych, między innymi spe­
cjalizujących się w graniu pole­
czek.

Oczywiście bufety zaopatrzone 
będą w doskonałe polskie potrawy, 
a bary — w różnorodne napoje.

O godz. 11 przed południem odp­
rawiona zostanie Msza św. w kapli­
czce obozowej. Później zabawa do 
wieczora. Planowana jest loteria, w 
której główna nagroda wyniesie 
$1,000. Warto zagrać, bo ilość losów 
ograniczona będzie jedynie do 1,000, 
każdy więc będzie miał duże szanse 
wygrania. Los kosztuje tylko $5.

Brama Obozu otwarta będzie już 
od godz. 9 rano. Opłata za parkowa­
nie samochodu wynosi $4.

W sprawie bardziej szczegóło­
wych informacji dotyczących za­
równo samego programu Dnia 
Związku Narodowego Polskiego, 
jak też loterii, należy kontaktować 
się z wiceprezeską ZNP Heleną 
Szymanowicz, telefonując w godzi­
nach urzędowania na nr 286-0500.

Więcej szczegółów o tym spotka­
niu przekażemy w następnych ko­
munikatach.

SIERPIEŃ, 1986
Imię, Nazwisko_ _ _ _  

sam twierdzi, wystąpić przed kame­
rami telewizji w obronie bezdomnych 
z Nowego Jorku. Sowiecka agencja 
prasowa TASS nazwala go “człowie­
kiem, który najpierw stracił pracę, a 
potem stał się bezdomnym.

Podczas wywiadu prasowego w 
Moskwie Mauri powiedział dziennika­
rzom, że zajmuje się sortowaniem 
poczty dla amerykańskiego magazy­
nu “The Times” i niedługo zarabiał 
będzie $35,000 rocznie. Aktualnie 
mieszka w komfortowym hotelu na 
Manhattanie.

Mauri był głównym bohaterem re­
portażu sowieckiej telewizji o Nowym 
Jorku i “jako człowiek z piątej Alei” 
uznany został za typowego przedsta­
wiciela tysięcy bezdomnych i bezro­
botnych amerykańskiej metropolii. 
Teraz w odpowiedzi na zarzuty za­
warte w reportażu powiedział, że cier­
piąc na marskość wątroby nie chcial 
podjąć stałej pracy. Nie pracował 
dlatego, że nie mógł, lecz dlatego, że 
nie chcial.

Podróż Josepha Mauri do Moskwy 
została zorganizowana przez grupę 
działaczy sowieckich związków zawo­
dowych.

Rośliny i Kwiaty
Gry dla Dorosłych i Dzieci 
“Hay Ride and Tour” 
Gra “EDDIE WOJCIK” 
TAŃCE!

pus, mgr Bożena A. Nowicka pro­
wadzić będzie lektorat z języka pol­
skiego. Zajęcia kursu dla początku­
jących Polish I będą raz w tygodniu 
we wtorki, 6:00-8:30 wiecz. Nato­
miast kurs dla zaawansowanych 
Polish II będzie dwa razy w tygod­
niu, we wtorki i czwartki 10:00-11:15 
rano.

Cieszymy się mogąc zapropono­
wać kursy mówiące o kulturze pol­
skiej. Żywe zainteresowanie i duża 
liczba studentów utwierdzi Uniwer­
sytet Loyola w przekonaniu, że tego 
typu wykłady są potrzebne i należy 
je kontynuować.

Obaj wykładowcy chętnie udzielą 
dalszych informacji na temat ofe­
rowanych kursów. Z prof. Galu- 
szem można się skontaktować dzwo­
niąc do Wydziału Historii, a z prof. 
Nowicką przez Wydział Języków 
Nowoczesnych. Numer centrali 
Uniwersytetu Loyola 274-3000.

DOŻYNKI ORAZ FESTIWAL SZTUKI 
I RZEMIOSŁA W KLASZTORZE 

FRANCISZKANÓW W WISCONSIN

Apel Do b. Żołnierzy 
Brygady Podhalańskiej 
Sekretarz Koła z gen. Rudnickim 

zwracają się do byłych żołnierzy 
Brygady, uczestników “Ekspedycji 
Norweskiej Tobruk” o przesłanie 
do sekretariatu adresów obecnego 
miejsca zamieszkania. Adres:

B. W. KURZAWA
12 Duk’s Brow

Blackbourn BB26EX Laude’s 
Great Britain.

Wyprzedaż w Klubie 
Przyjaciół Gdańska

Klub Przyjaciół Gdańska przy 
parafii św. Jacka, w Resurrection 
Hall, w dniu 17 sierpnia, od godz. 10, 
organizuje sprzedaż domowego wy­
robu pierogów z czarnych jagód, 
ciasta oraz zimnych koktajli.

Cały dochód przeznaczony zosta­
nie na budowę kościoła Zmartwych­
wstania Pańskiego w Gdańsku- 
Wrzeszczu.

Zarząd Koła serdecznie prosi ro­
daków o poparcie.

Janina Augustyńska — prezeska 

BOSTON — 6-letnia Tanya byłaby się udławiła cukierkiem, 
gdyby nie pomoc najmłodszego ratownika odnotowanego w 
historii wypadków — Brenta, lat 5. Na zdjęciu: Brent pokazuje 
w jaki sposób pomógł swej towarzyszce zabaw. (UPI)

Kursy J. Angielskiego 
w Szkole Pięciu Braci 

Polaków i Męczenników
Kursy języka angielskiego przezna­

czone wyłącznie dla Polaków prowa­
dzone będą przy parafii Pięciu Braci 
Męczenników, 4325 South Richmond.

Zapisy na kursy przyjmowane będą 
27 i 28 sierpnia w budynku szkol­
nym przy 4325 S. Richmond od godziny 
5:30 do 8:00 wieczorem.

Kursy są bezpłatne ale opłata wpi­
sowa wynosi $15 doi., za kurs. Za do­
datkowe kursy $5. Ważne mieć z sobą 
kartę “Social Security”.

Bliższe informacje udzielane będą 
przy zapisach. Sister Clarent Marie

503 S. Brown’s Lake Dr., P.O. Box 368 
[Burlington, WI53105. (414) 763-3600

Dożynki i Festiwal 
OO. Franciszkanów 

w Burlington, Wisconsin 
W najbliższą niedzielę, 17 sierp­

nia Ojcowie Franciszkanie z Bur­
lington, Wisconsin organizują tra­
dycyjne już dożynki, oraz festiwal 
sztuki i rzemiosła artystycznego.

Uroczystości odbędą się na grun­
tach klasztornych 503 South Brown 
and Lake Drive, Burlington, Wis­
consin.

Nabożeństwa, podobnie jak w ro­
ku ubiegłym, odbędą się w następu­
jącym porządku: godz. 9:00 Msza 
św. w języku angielskim; 9:00 i 
10:30 Msze Polskie w kaplicy. Po­
święcenie ziół i kwiatów i procesja 
do Groty, odbędzie się bezpośrednio 
po “Mszy Polka.”

Jak zawsze OO. Franciszkanie 
przygotowali szereg atrakcji, a mię­
dzy innymi: kuchnie zaopatrzone w 
polską kiełbasę, hamburgery i pa­
rówki, oraz piwo z beczki. Do naby­
cia będą kwiaty, książki, jazdy 
“Hay Ride i Tours,” oraz inne gry 
dla dorosłych dzieci i młodzieży. 
Tańce przy muzyce “Eddie Woj­
cik.”

OO. Franciszkanie zapraszają na 
te uroczystości. Po bliższe infor­
macje można telefonować na nr. 
(414) 763-3600. Dojazd: Saint Fran­
cis Friary and Retreat Center is lo­
cated on County Highway W, which 
connects Wisconsin highways 36 
and 11, approximately 3 miles on 
outskirts, east of the city of Burling­
ton, Wis. 74 mile na północ od Chi­
cago.

MSZE ŚWIĘTE:
9:00 rano, Msza angielska w Pawilonie 

11:00 rano, “Msza Polka” w Pawilonie
9:00 rano, Msza polska w Kaplicy 

10:30 rano, Msza polska w Kaplicy 
BŁOGOSŁAWIEŃSTWO I PROCESJA 

ODBĘDZIE SIĘ BEZPOŚREDNIO 
PO MSZY “POLKA,” KTÓRA ZACZNIE SIĘ O 11:00

SPECJALNA ATRAKCJA AUKCJA
ZABAWY! JEDZENIE:

Z Klubu Marynarskiego 
Morskie Oko

Klub Marynarski Morskie Oko 
urządza wycieczkę do Chicago Bo­
tanic Gardens w sobotę, 16 sierpnia. 
Żeby więcej zobaczyć będziemy 
jeździć tramwajem. Autobusy od- 
jadą z 48-ej i Western o godz. 8:30 
rano, z 47-ej i Wolcott o godz. 8:35 
rano, a z rogu Kedzie i Belmont 
punktualnie o godz. 8:45 rano.

Prosimy, aby już czekać na auto­
bus.

Bilety są po $9 od osoby i należy je 
zamawiać, telefonując do Mary 
Ann Białek: 434-1388.

W niedzielę, 31 sierpnia, Klub 
organizuje wycieczkę do Ojców 
Salwatorianów na odpust i piknik. 
Bilety po $6 od osoby należy wcześ­
niej rezerwować.

W sobotę, 6 września, organizu­
jemy wycieczkę do Tree Meadow 
Fruit Farm, w Michigan, gdzie bę­
dziemy zbierać jabłka, gruszki i 
brzoskwinie. Będzie też podany 
smaczny obiad i przewiduje się 
przejażdżkę nowoczesnym wozem.

Bilety są po $30 od osoby. Konie­
czne jest złożenie zadatku na tę wy­
cieczkę. Mary Ann Białek, koresp.

Wielkie Ciągnienie o 5:00 Ppt.
St. Francis Friary 
& Retreat Center

Posiedzenie
Delegatów Z.K.P.

Informujemy o miesięcznym po­
siedzeniu zarządu i delegatów, któ­
re odbędzie się dnia 15 sierpnia 
(piątek), w siedzibie Z.K.P., przy 
5835 W. Diversey Ave., początek o 
godz. 7:320 wieczorem.

Adam Ocytko — prezes

Bezpłatne Kursy 
Języka Angielskiego

W ramach programów prowa­
dzonych przez Chicago Urban Skills 
Institute, podlegającego chicago- 
skim kolegiom miejskim, prowa­
dzone będą bezpłatne kursy języka 
angielskiego dla przybyłych z Pol- 

' ski.
Nowy semester rozpoczyna się 2- 

ga września. Kursy są na poziomie: 
początkującym, średnim i zaawan­
sowanym. Zajęcia odbywają się w 
każdy wtorek i czwartek ó 8:30,9:00 
rano lub 12:30 po południu.

Szkoła mieści się w budynku 
Kongresu Polonii Amerykańskiej, 
Wydz. na stan Illinois, przy 5844 N. 
Milwaukee Ave.

Zapisy odbędą się w tym samym 
budynku 2 września od 9:30 rano do 
południa.

Po dalsze informacje prosimy 
dzwonić do biura Kongresu: 631- 
3300.

Eva Betka, dyr. wykonawczy

Bezpłatne Kursy 
Języka Angielskiego
Lakeview Learning Center zapra­

sza na intensywne kursy języka an­
gielskiego dla dorosłych. Kursy roz­
poczynają się we wtorek, 2 września 
1986.

Dyrektor Szkoły, Josephine Canta- 
relli, podkreśla, że intensywne kursy 
języka angielskiego oferowane przez 
Lakeview są jedyne tego typu w Chi­
cago i są bezpłatne. Przygotowane 
zostały z myślą o dorosłych, którzy 
chcą przyśpieszyć naukę języka an­
gielskiego.

Intensywne kursy angielskiego ESL 
będą trwały 16 tygodni, po 4 godziny 
dziennie od poniedziałku do czwartku, 
w godzinach rannych i wieczornych.

Osoby, które nie mogą brać udziału 
w 4 godzinnych kursach, mają możli­
wość uczęszczać na kursy 2 godzinne, 
również od poniedziałku do czwartku.

Zajęcia na tego typu kursach będą 
się rozpoczynać o godz. 9:00, 11:00, 
17:30 i 19:30.

Lakeview Learning Center oferuje 
również obok kursów angielskiego, 
kursy ogólnokształcące GED, dla do­
rosłych, przygotowujące do uzyska­
nia dyplomu ukończenia szkoły śred­
niej.

Rejestracja na semestr jesienny 
rozpoczyna się w poniedziałek, 18 
sierpnia 1986, w bibliotece szkolnej i 
trwać będzie do piątku, 5 września 
1986, w godz. od 9:00 do 18:30, w 
piątek od 9:00 do 14:30.

Bliższe informacje na temat kur­
sów można uzyskać w sekretariacie 
szkoły pod numerum tel. 549-7550 w 
godz. od 9:00 do 19:00. Szkoła mieści 
się przy: 3310 N. Clark St., w Chicago.

50-Lecie 
Wydziału Kobiet 

Okręgu 9 ZNP
Wydział Kobiet Okręgu 9 Związku 

Narodowego Polskiego na stan Ohio 
i West Virginia obchodzi 50-letnią 
rocznicę swego istnienia. Bankiet 
odbędzie się w niedzielę, 2 listopada 
1986 roku, w Polsko-Amerykań­
skim Domu, 4737 Pearl Rd., Cleve­
land, Ohio. Początek o godz. 2 po 
poł.

Podczas bankietu zostaną uhono­
rowane: obecna i byłe komisarki 
Okręgu 9 ZNP.

Zapraszamy Gminy i Grupy 
Związkowe, organizacje, profesjo­
nalistów i przyjaciół do wzięcia 
udziału w tej uroczystości.

Bilety na bankiet są w cenie $12.50 
od osoby. Zamówienia biletów w 
terminie do 22 października 1986 r. 
W sprawie biletów prosimy dzwonić 
do Ireny Maciag, tel. (216) 741-6466.

Z okazji Złotego Jubileuszu zo­
stanie wydany Pamiętnik. Zarząd i 
komitet bankietu proszą o zakupie­
nie ogłoszeń i patronatów w Pa­
miętniku. Cena ogłoszeń: cała stro­
na — $50, pół strony — $30, 1/4 
strony — $20. Sponsorzy — $10, pa­
tronaty — $5.

Należność za bilety i ogłoszenia 
prosimy wystawić czeki na “Ban­
quet Committee, Woman’s Division 
Dustrict 9, PNA” i wysłać na adres: 
Ms. Irene Maciag, Co-Chairman 
Banquet Committee,4522 Archme- 
re Avenue, Cleveland, Ohio 44109. 
Ogłoszenia zbierane są tylko do 12 
października 1986 r.

Po informacje w sprawie ogło­
szeń prosimy dzwonić do Wandy 
Hujarskiej, przewodniczącej Pa­
miętnika, tel. (216) 587-4424.

W sprawach bankietu dzwonić do 
przewodniczącej Janiny Jasińskiej, 
tel. (216) 842-0497.

Za zakupienie biletów i ogłoszeń 
w Pamiętniku z góry państwu dzię­
kujemy.

Szczegóły tyczące się obchodu 50- 
lecia będą podane później.
Janina Jasińska, przew. Bankietu, 

komisarka Okr. 9 ZNP;
Irena Maciag, wiceprzew. Bankietu 

wiceprezeska

SPK Koło 15 
Złożyło $500

Uzupełniając podpis do zdjęcia, 
jakie ukazało się w “Dzienniku 
Związkowym” 22 lipca br., infor­
mujemy, że Koło 15 SPK złożyło 
$500 na fundusz pomocy dzieciom 
polskim Fundacji Charytatywnej 
Kongresu Polonii Amerykańskiej. 
Pieniądze wręczono uroczyście 
prezesowi K.P.A. mec. Alojzemu 
Mazewskiemu.

Powakacyjne Posiedzenie 
Klubu Ziemi Łomżyńskiej

Powakacyjne posiedzenie Klubu 
Ziemi Łomżyńskiej odbędzie się w 
sobotę, 22 sierpnia, w sali PŁAW 
Hall, 3024 N. Laramie Ave., o godz. 
7:30 wiecz.

Prosimy członków o liczne przy­
bycie, ponieważ będziemy oma­
wiać bardzo ważne sprawy, m.in. 
przygotowania do 55-lecia naszego 
Klubu. Sekretarka finansowa urzę­
dować będzie od godz. 7 wiecz.

Ted Nikliński, prezes 
Jean Nikliński,sekr. prot.

Zebranie Stow. Matek 
Pol.-Am. Weteranów

Zebranie Stowarzyszenia Matek 
Polsko-Amerykańskich Weteranów . 
odbędzie się w poniedziałek, 25 
sierpnia, o godz. 11 przed połud­
niem, w parku Kościuszko, 2732 N. 
Avers (blisko Diversey). Na posie­
dzeniu tym odbędą się wybory 
nowych władz, dlatego apelujemy 
do wszystkich członkiń o liczne 
przybycie.

Katarzyna Nega — prezeska 
Teofila Ćwik — sekr.

Helena Stermińska — koresp.

Bezpłatna Nauka 
Przepisów Drogowych

Traffic Education and Safety 
Division podaje do wiadomości, że 
organizuje bezpłatny kurs nauki 
przepisów drogowych obowiązują­
cych w stanie Illinois. Kurs rozpo- 
cznie się w czwartek, 21 sierpnia, o go­
dzinie 7:00 wiecz., w pokoju 24 (2 
piętro), w budynku 321 N. LaSalle i 
trwać będzie do godz. 9 wieczorem. 
Wejście od strony rzeki z Wacker 
Drive.

Nauka obejmuje w sumie cztery 
wykłady, w każdy czwartek w go­
dzinach, jak wyżej.

Kurs jest bezpłatny, a wykłady 
odbywać się będą w jęz. polskim. 
Kurs nie obejmuje nauki jazdy, lecz 
ograniczony jest tylko do nauki 
przepisów drogowych.

Rejestracji można dokonać w 
czasie pierwszej lekcji. Po bliższe 
informacje można telefonować pod 
nr. 822-3559 albo 822-3560, od ponie­
działku do piątku, w godz. od 9 rano 
do 3 po południu.

Dzień ZNP 
w Obozie Młodzieżowym

CZYTELNIK MIESIĄCA
1. Główna wygrana $100.00; druga nagroda, półroczna 

prenumerata Dziennika Związkowego.
2. Każdy może nadesłać dowolną ilość kuponów.
3. W losowaniu będą brały tylko oryginalne kupony, które 

otrzymamy do końca danego miesiąca.
4. Losowanie raz w miesiącu a nazwiska zwycięzców 

ogłaszane będą w każdy drugi piątek miesiąca.
5. Pracownicy Dziennika Związkowego i Związku Narodo­

wego Polskiego i ich rodziny nie mogą brać udziału w 
konkursie.

Polskie Kursy 
Na Uniwersytecie Loyola

W semestrze jesiennym 1986 Uni­
wersytet Loyola oferuje szereg wy­
kładów poświęconych kulturze pol­
skiej. W śródmieściu, Watertower 
Campus dr William Galusz przed­
stawi Historię Polonii w Ameryce 
omawiając na wstępie warunki ży­
cia w Polsce, a następnie przedsta­
wi dzieje Polaków w Ameryce od 
pierwszych osad w Teksasie pop­
rzez kolejne etapy rozwoju Polonii 
aż po dzień dzisiejszy.

Wykłady odbywać się będą w 
ramach dwóch oddzielnych kursów: 
w ciągu dnia 12:30-1:20, w ponie­
działki, środy i piątki, oraz wieczo­
rem 6:00-8:30 w środy.

Na północy miasta u zbiegu ulic 
Sheridan i Devon, Lakeshore Cam-

Miasto________________ Stan _________ Zip code_____
Kupon należy wysłać na adres: 

CZYTELNIK MIESIĄCA
Dziennik Związkowy

6100 N. Cicero Ave., Chicago, IL 60646

“Bezdomny Amerykanin” 
w Moskwie

New York (UPI) — “The New York 
Times” donosi w dzisiejszym wyda­
niu, że “bezdomny Amerykanin” uży­
wany przez sowiecką prasę jako symbol 
ludzi bezdomnych i bezrobotnych w 
Ameryce otrzymał już pracę i miesz­
ka w hotelu w Nowym Jorku.

Joseph Mauri przybył w ubiegłym 
tygodniu do sowieckiej stolicy, by jak

MO::
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $52.00
Półrocz. (6 mos.) 32.00
Kwartał. (3 mos.) 22.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie

Rocznie (1 yr.) $26.00
Półrocz. (6 mos.) 17.00
Kwartał. (3 mos.) 12.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy)...35#

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $75.00
Półrocznie <

(6 mos.) 50.00

Tylko
Weekendowe Wydanie

Rocznie (1 yr.) $38.00 
Półrocznie

(6 mos.) 21.00
W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 

Numer Weekendowy (Single Weekend Copy).. 50<

Sierpień — Miesiąc Trzeźwości
Agencje doniosły niedawno z Warszawy, że 

milicja aresztowała tam trzy osoby demonstru­
jące pod sklepem monopolowym swą dezapro­
batę dla alkoholizmu. Zwolennicy prohibicji 
trzymali w rękach transparent z napisem 
“Sierpień — miesiąc trzeźwości” wykonany 
krojem pisma skopiowanym z nazwy niezależ­
nego i samorządnego Związku. Władze aluzję 
pojęły właściwiej niż prasa polonijna i manife­
stanci znaleźli się pod kluczem, co potwierdza 
poniekąd założoną w tytule i na transparencie 
tezę.

Czy w sierpniu Polacy trzeźwieją? By nie po­
padać w magię miesięcy i nie wdawać się w 
dysputy z autorami paru nieudowodnionych 
prawd w rodzaju “listopad niekorzystna dla Po­
laków pora”, powiedzmy sobie, że trzeźwiejemy 
od czasu do czasu wybuchając istnymi kaska­
dami rozsądku, czym zadziwiamy świat prze­
konany zazwyczaj dogłębnie, że czego jak 
czego ale mądrości Polakom nie zbywa.

W tonących w maraźmie, chamstwie, porub- 
stwie codziennych szarych dniach Polaków 
trudno dopatrzyć się kiełków światłych idei, 
wiekopomnych decyzji. Wszystko — jak zresztą 
w całym bloku — sprowadza się do zaspokaja­
nia podstawowych pragnień, do walki o byt. 
Spłaszczony, Orwellowski świat nie pozostawia 
miejsca na oddech, na myślenie, na ulatywanie 
myśli nad poziomy. Dopóki wszystko kręci się 
na własnym podwórku, dopóki nie czujemy nad 
sobą zbyt wyraźnie buta najeźdźcy, trwamy ja­
koś poruszając się naprzód siłą inercji. Dzban 
dopełnia się bardzo wolno.

Wystarczy jednak najmniejsze wahnięcie “u 
góry”, mocniejsze przydepnięcie, wyraźniej 
słyszalny świat batoga, by naród zbudził się i 
niemal z dnia na dzień stanął gotowy i zjedno­
czony. Czy zawsze pozytywistycznie? Otóż 
zdecydowanie nie. Więcej było w naszych dzie­
jach — także najnowszych — stłumionych 
powstań, zdeptanych rebelii, stłamszonych w 
zarodku buntów i strajków, których nikt nie 
pamięta, niż podchodzenia do problemów w 
sposób wyważony i rozsądny. Jeszcze nie tak 
dawno uważano, że Polakom przychodzi do 
głowy coś rozsądnego wtedy, gdy jest już za 
późno. Przykładem miała być Konstytucja 3- 
Maja, ta wspaniała lecz rzeczywiście spóźniona 
ustawa, która mogłaby w innych warunkach 
postawić nasz kraj w szeregu krajów najświat­
lejszych.

W naszej własnej świadomości narodziło się w 
latach 1940-tych przeświadczenie, że jesteśmy 
skazani na przegraną zawsze—gdy próbujemy 
działać pięściami Idb rozumem, a nawet gdy 
jednym i drugim naraz.

Klęska i załamanie po klęsce, to dwa charak­
terystyczne rysy naszej świetlanej, bohater­
skiej przeszłości. Myśl, ledwie narodzona, była 
unicestwiana nim jeszcze zdołała przyoblec się 
w ciało. Czy jednak znikała bez reszty?

Ponad 300-letni zapis naszych wzlotów i 
upadków tylko pozornie nie owocuje w świa­
domości narodowej. Ustawa Majowa była efek­
tem stuletnich doświadczeń społeczeństwa.

Podobnie programy polityczne Podziemnego 
Państwa w okresie okupacji niemiecko-so- 
wieckiej. Podobnie kierunki dążenia ruchów 
społecznych powstałych w okresie “Solidar­
ności”.

Jedną z prawd szczególnie sprawdzających 
się w polskiej rzeczywistości jest ta, która mówi, 
iż nie ma przyszłości bez przeszłości. Bagaż do­
świadczeń pokoleń prowadzi do poszukiwania 
rozwiązań na określony czas najlepszych. W 
Sierpniu takim rozwiązaniem była bez wątpie­
nia “Solidarność”. To był nasz Miesiąc Trzeź­
wości.

Łatwo powiedzieć dlaczego. Bowiem takie 
właśnie rozwiązania podpowiedziały doświad­
czenia Poznania, Gdańska i Radomia. Bowiem 
wydawało się, że istnieje furtka, przez którą do 
niereformowalnego systemu można wnieść re­
formy. I wbrew najoczywistszym — zdawałoby 
się — faktom, twórcy Sierpnia odnieśli w kon­
sekwencji sukces. Nie na polach bitew, nie na 
papierze obowiązujących dokumentów (jako że 
Porozumienia Sierpniowe okazały się być dla 
władzy nieobowiązujące w całej rozciągłości). 
To sukces myśli. Sukces doświadczenia wy­
kazującego, że w odpowiednich warunkach sy­
stem jest jednak reformowalny. Wystarczy 
porównać Polskę pierwszej połowy lat 50-tych, 
a nawet lata 60-te, z Polską doby obecnej by 
dostrzec różnice.

Komunizm o ludzkim obliczu na wschód od 
Łaby jeszcze nie istnieje. Kto wie jednak, czy w 
wirze historii nie nastąpi przypadkiem coś zu­
pełnie odmiennego od naszych przewidywań: 
np. powolna metamorfoza systemu w kierunku 
poluźnianych więzów. Nie obejdzie się — to 
pewne — bez nacisków oddolnych, a te można 
wypracować i realizować w oparciu o doświad­
czenia Sierpnia właśnie.

W Sierpniu nie rzuciliśmy się, po raz pier­
wszy, na barykady. Zwyciężył rozsądek, który 
mógł narodzić się tylko na Wybrzeżu, tak bo­
leśnie doświadczonym i tak jednocześnie wyso­
ce świadomym. A przecież nie narodziłby się, 
gdyby nie powstanie opozycji demokratycznej 
— tak znienawidzonego przez władze KOR-u, 
zapomnianego ROPCiO, pogardzanego KPN-u, 
początkujących “Solidarność” WZZ-tów, śmie­
sznego dla niektórych RMP. Tych zaś nie by­
łoby gdyby nie Radomski Czerwiec i Grudzień 
na Wybrzeżu.

Początków ruchów opozycyjnych (dysydenc- 
kich, pacyfistycznych, obrony praw człowieka) 
zwykliśmy się doszukiwać w helsińskim “Trze­
cim Koszyku”. To z całą pewnością część 
prawdy. W Polsce jednak zadecydowała histo­
ria. Wnioski z przeszłości i pragnienia na przy­
szłość.

Nie polała się kopia krwi. W sposób wysta­
wiający narodowi najlepsze świadectwo spró­
bowaliśmy rozwiązać najtrudniejsze problemy. 
I udało się. Jak Powstanie Warszawskie, jak 
każdy z tragicznych polskich zrywów, tak rów­
nież i Sierpień pozostanie w panteonie narodo­
wej świadomości.

Sierpień — miesiąc trzeźwości...

Nowy Poczmistrz Generalny
Już 15 sierpnia stanowisko Poczmistrza Ge­

neralnego obejmie 60-letni Preston Robert 
Tisch, człowiek, który cieszy się doskonałą opi­
nią jako dobry zarządca, a co najważniejsze 
oszczędny i rozsądny gospodarz.

Preston Robert Tisch w swej kariere najlepiej 
udowodnił, że potrafi tak zarzadzać przedsię­
biorstwem, iż stanie się ono nie tylko dochodo­
we, ale rozwinie się w olbrzymi konglamorat. 
Wraz z bratem kupił bowiem przed laty jeden 
hotel, a obecnie firma którą prowadzą i której 
są właścicielami rozrosła się do przedsiębior­
stwa przynoszącego ponad 7 mid dolarów rocz­
nego dochodu.

Miejmy nadzieję, że uda się nowemu za­
rządcy systemu Pocztowego U.S. tak poprowa­
dzić pracę na poczcie, że rzeczywiście spełniać 
ona będzie rolę, jaką powinna. Skończą się opóź­
nienia w doręczaniu poczty, nareszcie można 
będzie powiedzieć, że warto płacić za przesyłkę, 
bo doręczana jest szybko i sprawnie.

Zadanie to nielada jeśli się weźmie pod uwa­
gę sytuację jaka panuje w systemie pocztowym 
całego kraju. Korupcja, lenistwo, a przy tym 
olbrzymie koszty, nie świadczą dobrze o insty­
tucji, od której zależni są prawie wszyscy mie­
szkańcy tego kraju.

Nowy Poczmistrz Generalny będzie się mu- 
siał uporać z nowymi umowami o pracę, jakie 
trzeba będzie zawrzeć w następnym roku z po­
nad 700,000 pracownikami pocztowymi, wye­
liminować zastoje, a co najważniejsze, dopro­
wadzić do tego, by poprawił się morale wśród 
pracowników. Najważniejsze, to chyba ustabi­
lizowanie systemu, przywrócenie zaufania do 
niego społeczeństwa.

Będziemy pilnie obserwować poczynania 
nowego Poczmistrza tym bardziej, że i my 
mamy wiele do zyskania, jeśli zdoła usprawnić 
działanie poczty. Może nareszcie “Dziennik 
Związkowy” doręczany będzie naszym czytel­
nikom w terminie, zamiast leżeć w torbach 
gdzieś na poboczu składu pocztowego.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Święto Czynu 
Chłopskiego

Nie Kijem Go 
To Pałką

DZIENNIK POLSKI - Londyn 
— Uczestnicy warszawskiego zjaz­
du partii rządzącej tymczasowo w 
Polsce powitali burzą oklasków 
tezy i rezolucje uchwalone w nie­
odzownym jednomyślnym glosowa­
niu. Klaskali nierozpoznani mędrcy, 
klaskali rozpoznani rzeczoznawcy, 
klaskali przymilni radcowie, kla­
skali nieliczni dla chleba, klaskali 
głupcy i klaskali upojeni władzą jak 
narkotykiem ci, dla których pogoń 
za karierą przybrała formy posłan­
nictwa. Nie klaskał tylko naród.

Jedną z rezolucji tam niewątpli­
wie podjętych właśnie zatwierdził 
Sejm: rezolucję o amnestii. Jak 
wynika z gorzkich doświadczeń, sy­
stem sowiecki, przejęty obecnie 
przez władze polskie, wymaga by 
oskarżony przestępca polityczny nie 
tylko przyznał się do winy, nie tylko 
kajał się publicznie, nie tylko głośno 
prosił na kolanach o przebaczenie 
wszystkich win, nie tylko oskarżał • 
publicznie sam siebie, nie tylko czo­
łobitnie przyznawał, że nie dość do­
brze zrozumiał i docenił intencje 
przykazań partii, że nie dość głębo­
ko ocenił wartość życia w tym sy­
stemie, w sumie że nie doznał, bo 
nie dorósł do komunistycznego 
olśnienia, ale także, i to też publicz­
nie, wydał swoich przyjaciół, zdra­
dził swoich kolegów i współpracow­
ników i pomagał w dochodzeniach 
policji śledczej ujawniając kulisy i 
szczegóły swojej opozycyjnej dzia­
łalności.

Przewrotna, pozorna wspaniało­
myślność władz rządzących stwo­
rzyła tym razem mit amnestii.

Amnestia ma objąć 20,000 wię­
źniów za przestępstwa kryminalne 
(w pierwszym rzędzie kobiety powy­
żej lat 50, mężczyźni powyżej lat 60 i 
młodzież poniżej lat 21), ale oczeku­
je się również zwolnienia około 240 
więźniów politycznych.

Wybitni członkowie opozycji też 
będą rzekomo mogli wyjść na wol­
ność, ale pod warunkiem że będą 
współpracować z prowadzącymi 
śledztwo, to znaczy ujawniać 
wszystkie szczegóły swojej działal­
ności, za którą siedzą w więzieniu. 
Nie ma to być amnestia generalna, 
ale jak mówi komunikat, każdy 
przypadek będzie rozważany od­
dzielnie.

Amnestia uwarunkowana nie jest 
amnestią, a jest pułapką. Czy rze­
czywiści jest możliwe, że płytki 
sprycik tej uchwały jest aż tak 
przejrzysty? Czy rzeczywiście ma­
my do czynienia z aż tak dobitną 
naiwnością? Przez lat już prawie 70 
nasz wschodni sąsiad stosuje te me­
tody na swoim własnym narodzie i 
mu to uchodzi płazem bo naród nie 
tylko innych metod nie zna, ale jest 
już całkowicie przystosowany do 
przełknięcia każdej piguły z zupeł­
ną, ale jakże tragiczną, rezygnacją. 
Czy rzeczywiście władze polskie nie 
zdają sobie sprawy z tego, że naród 
polski ani takiej, ani żadnej piguły 
na wschodnią modłę, nie tylko nie 
połknie, ale nawet na nią nie spoj­
rzy?

Jeśli natomiast, co też jest moż­
liwe, tzw. amnestia więźniów po­
litycznych ma na celu zmiękczenie 
serca rządu Stanów Zjednoczonych 
w sprawie dolarowych kredytów, to 
naiwność twórców tej rezolucji par­
tyjnej jest tak bezgraniczna, że 
może tylko otoczyć wielkim żalem 
wszystkich tych dla których rze­
czywista pomoc dla narodu pol­
skiego jest intencją pierwszopla­
nową.

Amnestia jest więc warunkowa, 
ale zachodzi zasadnicze pytanie czy 
i jakie warunki postawi władzom 
śledczym więzień polityczny, któ­
remu te władze zaproponują wypu­
szczenie na wolność pod warun­
kiem ścisłej z nimi współpracy? Bo 
przecież bez jakiegoś porozumienia 
pomiędzy więźniem a władzami, 
jakiegoś wstępnego dialogu, nikt 
zwolniony nie będzie. Jak więc wła­
dze śledcze czy inne wyobrażają 
sobie wprowadzenie uchwały am­
nestyjnej w życie? Jeśli chodzi o 
więźniów zasądzonych na podsta­
wie kodeksu karnego, sytuacja jest 
o wiele jaśniejsza, choć nie wiado­
mo ilu z nich było oskarżonych za 
działalność opozycyjną na zasadzie 
sfingowanych paragrafów kodeksu 
karnego. Co do tych najważniej­
szych, więźniów politycznych zasą-

Na dzień 15 sierpnia 1986 r. przy­
pada 66 rocznica wspaniałego zwy­
cięstwa polskiego nad bolszewika­
mi w 1920 r., którzy już wtedy po­
dejmowali próbę podbicia nie tylko 
Polski, ale również całej Europy i 
świata. Była to pierwsza wojna wy­
grana przez Polskę od przeszło 200 
lat, a jej znaczenie było dużo wię­
ksze niż zwycięstwo Sobieskiego 
pod Wiedniem w 1863 r. Pobicie bo­
wiem Turków i uratowanie Austrii 
nie wiele przyniosło korzyści polity­
cznych Polsce, natomiast zwycię­
stwo nad bolszewikami uratowało 
Polsce niepodległość, co dopiero 
uzyskaną, po 123 latach rozbiorów i 
utrwaliło ją na mapie świata.

W wolnej Polsce masy chłopskie, 
zorganizowane w ruchu ludowym 
czciły rocznicę bitwy warszawskiej, 
jako święto Czynu Chłopskiego, a za 
tym przykładem wojsko czciło ją 
jako “Święto Żołnierza”. Obcho­
dami chłopi manifestowali nie tylko 
swój gorący patriotyzm, gotowość 
do ofiar w obronie rodzinnego kra­
ju, uznanie bohaterstwa poległych 
w walce z bolszewikami współro­
daków — ale wyrażali również żywy 
protest przeciw obozowi sanacyj­
nemu w Polsce, który laury pol­
skiego zwycięstwa nad bolszewi­
kami dla siebie monpolizował.

Obóz senacyjno-piłsudczykowski 
w miarę, jak rosły jego apetyty, jak 
umacniał się przy władzy, do której 
doszedł po trupach żołnierzy robot­
ników i chłopów, zabitych w maju 
1926 r. — wszystko, co było wspól­
nym dorobkiem całego narodu, lub 
mas ludowych, zapisywał skrzętnie 
na swoje konto. Z prostego faktu, że 
Piłsudski był Naczelnikiem Pań­
stwa i Naczelnym Wodzem Pol­
skich Sił Zbrojnych, zaczęli wycią­
gać pozbawione prawdy historycz­
nej wnioski, że tylko jemu, jego 
osobistej zasłudze i nadzwyczajnym 
talentom, nalfeży przypisywać pol­
ską niepodległość państwową.

Tak więc przypisywano mu wszy­
stko, co Polacy wspólnym wysił­
kiem, jako naród uczynili, by pań­
stwo odbudować i zachować je dla 
przyszłych pokoleń. Przez to za­
kłamanie, sanacyjni fałszerze hi­
storii bardzo źle przysłużyli się nar­
odowi, doprowadzili do całkowitego 
utracenia zaufania społeczeństwa, 
doczekawszy się potępienia u mło­
dzieży wychowywanej w tym za­
kłamaniu i fałszach.

Taką właśnie kłamliwą metodę 
zastosowali w ocenach zwycięstwa 
nad armiami sowieckimi pod War­
szawą, w dniu 15 sierpnia 1920 r., 
przypisując je wyłącznie Piłsud­
skiemu. Prawda historyczna jest 
zupełnie inna i bardziej dla narodu 
polskiego pochlebna. Naród polski, 
a zwłaszcza masy ludowe, chłopi i 
robotnicy, nie mają powodu, by dać 
sobie odebrać wieniec zwycięstwa, 
który się im słusznie należy. Zwy­
cięzcą bowiem pod Warszawą był 
Naród, chłopi, robotnicy, młodzież 
szkolna, żołnierze dzielni, ofiarni i 
przez to zwycięscy.

Z generałów — autor planu bitwy 
warszawskiej generał broni Tadeu­
sz Rozwadowski, generałowie Wła­
dysław Sikorski i Józef Haller, 
dzielni dowódcy armii, które roz­
gromiły wroga. Piłsudskiemu, któ­
ry nie wierzył w zwycięstwo i tuż 
przed wyruszeniem na front, złożył 
pisemną rezygnację z obu urzędów 
Naczelnika Państwa i Naczelnego 
Wodza, na ręce premiera Rządu 
Obrony Narodowej Wincentego Wi­
tosa, która nie została przyjęta — 
przypadła rola dowodzenia armią, 
która skutecznie goniła rozbitego 
wroga i nie pozwoliła mu na prze-

dzonych z tytułu ich działalności 
opozycyjnej, kto będzie decydował 
o tym komu będzie zaoferowana 
propozycja współpracy w zamian 
za zwolnienie?

Na te pytania i wiele, wiele, 
innych będziemy musieli czekać. 
Tymczasem wydaje się, że tak jak 
naród nie przywitał burzą oklasków 
rezolucji powziętych na zjeździe 
partii komunistycznej w Warszawie, 
tak i w dalszym ciątu pewnie ws­
trzyma się z oklaskiwaniem uwa­
runkowanej amnestii.

Krzysztof Muszkowski

grupowanie się do dalszej walki. 
Tak mówi historia.

Prawica polska, nie chcąc przyz­
nać, że zwycięstwo nad hordami 
bolszewickimi odniósł lud, na czele 
którego stali: chłop od pługa, pre­
mier Wincenty Witos i przywódca 
robotników Ignacy Daszyński, jako 
wicepremier, stworzyła legendę o 
“Cudzie nad Wisłą”. Hałaśliwie 
szerzyli tę legendę, bo znali poboż­
ność ludu. Żerowali na tej poboż­
ności długie lata, byleby Witosa 
ogołocić z zasłużonej sławy, jako 
szefa Rządu Obrony Narodowej.

Dziś możemy jasno i otwarcie 
powiedzieć, że dobry Bóg istotnie 
pomagał i błogosławił orężowi pol­
skiemu, walczącemu z hordami 
bolszewickimi. W tym samym cza­
sie autorzy późniejszej legendy o 
cudzie pakowali pospiesznie walizki 
i uciekali z płonącej Warszawy do 
Poznania. Lud pozostał bronić sto­
licy do ostatniego naboju i z nią 
zwyciężyć lub zginąć na polu walki. 
Zwycięstwo nad bolszewikami, ów 
cud nad Wisłą, wywalczone było 
krwawo rękami polskiego chłopa i 
robotnika, okupione tysiącami za­
bitych i rannych. Był to cud doko­
nany z wyroku Boga rękami pol­
skiego żołnierza. Zwalanie wszyst­
kiego na Opatrzność Bożą, pomniej­
szając ofiary żołnierza, byłoby 
obelgą dla tysięcy poległych.

Obie przytoczone legendy, nie 
wytrzymują naukowej krytyki, a 
zrodziły je zazdrość i nieprzytomną 
nienawiść do mas ludowych, które 
potrafią zdobyć się same na czyny 
wiekopomne. Trzeba zedrzeć pleśń 
legendy i w sposób stanowczy ods­
łonić prawdę. Trzeba pokazać 
prawdziwą rolę Witosa, Daszyń­
skiego i ludu, bo ludowi słusznie na­
leży się tutaj chwała nieśmiertelna.

Bolszewicy, którzy teoretycznie 
popierali prawo Polski do niepod­
ległości i którzy uznali niepodleg­
łość Polski, wykonując swe naczel­
ne hasło rewolucji światowej, runęli 
na Polskę całą potęgą swych wojsk, 
odrzucając precz owe niedawne 
przyrzeczenia, chcąc “po trupie 
Polski” — jak pisał w swym roz­
kazie do armii czerwonej jej do­
wódca gen. Tuchaczewski przejść 
do Berlina i tam zapalić płomień 
przewrotu komunistycznego.

W1919 r. i wczesną wiosną 1920 r., 
bolszewicy byli uwikłani w ciężkie 
walki z kontrrewolucyjnymi bia­
łymi armiami carskich generałów: 
Komiłowa, Kołczaka, Judenicza, 
Wrangla i Denikina, oraz liczne lo­
kalne, nieraz liczne oddziały part­
yzanckie. Nie było ani współdziała­
nia, ani porozumienia między Po­
lakami, a “białymi” Rosjanami, 
gdyż żaden z białych przywódców 
nie dawał gwarancji przyszłych 
granic Polski na wschodzie, ani 
nawet istnienia niepodległego pań­
stwa polskiego. Dlatego każda ze 
stron walczących z bolszewikami 
prowadziła tę walkę oddzielnie.

W tym czasie bolszewicy usilnie 
zabiegali o pokój z Polską, a Lenin 
obiecywał Polsce znacznie korzyst­
niejsze granice na wschodzie, jak 
te, które Polska otrzymała w wyni­
ku pokoju zawartego z Sowietami w 
Rydze. Piłsudski jednak śnił swój 
sen o odłączeniu ziem litewskich, 
białoruskich i ukraińskich od Rosji i 
związania ich jakąś federacją, lub 
ścisłym porozumieniem z Polską. 
Stąd układ z przywódcą ukraiń­
skim, hetmanem Petlurą w celu 
oderwania całej Ukrainy od Rosji. 
Jednak chłopi ukraińscy powstania 
nie poparli, nie mając zaufania do 
Petlury i polskich “panów”.

Na wiosnę 1920 r. armia polska 
pod dowództwem gen. Rydza Śmig­
łego, nie napotykając oporu ze 
strony bolszewików ruszyła daleko 
na wschód do Dniepru, zajmując 
Kijów. Po zajęciu Kijowa i znacznej 
części obszarów Ukrainy, armia 
polska rozciągnięta na dużym prze­
strzennie froncie, znalazła się oto­
czona zewsząd wrogim żywiołem. 
W międzyczasie, bolszewicy po 
uporaniu się z kontrrewolucją, uzu­
pełnili swoje armie i w maju 1920 r. 
ruszyli na Polskę z dwóch kie­
runków. Na północno-wschodnim 
froncie, masy piechoty bolszewic- 

(Dokończenie na str. 5-ej)
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PO DOTYCHCZASOWYCH CENACH TYLKO DO
28 SIERPNIABR.

OD 29 SIERPNIA PEKAO PRZYJMUJE ZLECENIA NA 
DOSTAWY W POLSCE WYŁĄCZNIE WEDŁUG NOWEJ OFERTY 
- PO NOWYCH CENACH.

Nowe cenniki są dostępne u wszystkich autoryzowanych dealerów PEKAO oraz na każde 
żądanie są bezpłatnie wysyłane przez Centralę PEKAO W Nowym Jorku.

PRZED PRZEKAZANIEM ZLECENIA NALEŻY KONIECZNIE 
ZAPOZNAĆ SIĘ Z NOWYMI CENNIKAMI.

Washington (UPI) — Ponad 18 lat 
temu w swój pierwszy rejs wyruszyła 
izraelska łódź podwodna o nazwie 
“Dakar”. Podróż rozpoczęta w Anglii 
miała przez Morze Śródziemne pro­
wadzić do Tel—Avivu, lecz łódź z 69- 
osobową załogą nigdy nie dopłynęła 
do celu.

Kilka śladów, między innymi boja ze 
statku odnaleziona na wybrzeżu Gazy 
naprowadziły do zlokalizowania wra­
ku, znajdującego się na głębokości 
1,800 stóp i w odległości 12 mil od 
egipskiego portu Aleksandria.

W jakim celu statek znalazł się na 
egipskich wodach terytorialnych do 
dziś pozostaje zagadką.

Od 1982 roku izraelski statek ra­
tunkowy z kilkoma egipskimi ofice­
rami na pokładzie trzykrotnie pró­
bował wydobyć szczątki wraka, by

Zlecenia te należy przekazywać dealerom PEKAO ODPOWIEDNIO 
WCZEŚNIEJ by do 28-go sierpnia dotarły do PEKAO w Nowym Jorku lub 
oddziału PEKAO w Chicago.

ustalić przyczynę katastrofy, lecz za 
każdym razem bez powodzenia.

Potem, jak to dawnej bywało sto­
sunki między obydwoma krajami z 
przyczyn politycznych uległy ochło­
dzeniu i wszelkich badań zaprzestano.

W międzyczasie marynarka Stanów 
Zjednoczonych odnalazła wrak “Tita­
nica” i przy pomocy podwodnej ka­
mery przeprowadziła dokładne bada­
nia resztek słynnego okrętu.

“Od razu przyszło mi na myśl, żeby 
zwrócić się o pomoc do marynarki 
wojennej USA” — powiedział izraelski 
przedstawiciel biorący udział w poszu­
kiwaniach.

Pentagon podał, że Stany Zjedno­
czone chętnie wezmą udział w tej 
akcji. Już jesienią ubiegłego roku 
izraelski minister obrony Yitzhak 
Rabin zwrócił się z odpowiednią pro­
śbą do rządu amerykańskiego, lecz 
otrzymana w tym roku odpowiedź 
była negatywna, gdyż sprząt do bada­
nia dna morskiego brał udział w po­
szukiwaniu resztek wahadłowca “Chal­
lenger” leżących głęboko na dnie 
oceanu.

Jednak w lipcu US—Navy wysłała 
zespól ekspertów do Egiptu, by udzie­
lił wskazówek w wydobyciu wraka 
łodzi podwodnej.

Wysoki przedstawiciel Pentagonu 
powiedział, że “kolejny raz Stany 
Zjednoczone muszą okazać się uczci­
wym pośrednikiem między Izraelem 
a Egiptem. Będziemy spełniać taką 
samą rolę jak w Camp David”.

Nie bacząc jednak na rolę USA, 
wydobycie “Dakaru” jest kolejnym 
przykładem, że Izrael i Egipt mogą 
razem współpracować bez wzlgędu na 
różnice polityczne.

“Egipcjanie są bardzo czuli na punk­
cie obecności izraelskiego okrętu na 
ich wodach terytorialnych” — dodał 
oficer z Pentagonu”. Jednak nigdy nie 
powiedzieli, że nie pomogą w bada­
niach nad zatopionym okrętem”.

Bez pomocy Stanów Zjednoczonych 
jednakże badania te prawdopodobnie 
nigdy nie byłyby kontynuowane.

725-0200
5086 N. ELSTON
Od Wtorku do Soboty: 

8 Rano — 4 Po Poł.

DZIAŁ
KO BI ET

470 Park Ave. South, New York, NY 10016 Tel.: (212) 684-5320
333 North Michigan Ave., Chicago, ILL 60601 Tel.: (312) 782-3933

NIEOCZEKIWANA CIAZA?
Nie wpadaj w rozpacz .. .

my możemy pomóc
• Bezpłatne Testy Ciążowe
• Życzliwi Doradcy
• Pomoc Lekarska
• Pomoc Finansowa
• Zrozumiałe i Prawdziwe 

Informacje o Moralnych, Fizycz­
nych i Psychicznych Konsekwen­
cjach Usuwania Ciąży.

AID FOR WOMEN
8 South Michigan 

Suite 1300 • 621-1100

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE
• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi Ginekologiczne

Koszty Zabiegów i Badań
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

MÓWIMY PO POLSKU

Futra na nadchodzącą zimę. Z lewej, z rosyjskich rysiów, po­
kazane przez dom mody Yves Saint Laurent’a, z prawej ze 
strzyżonych norek model Louisa Dell’Olio.

masę (ok. 10 minut). Ten sos podaje 
się do wszelkiego rodzaju klusek, do 
ryżu ugotowanego w “dużej wodzie”, 
a także można nim zalać wszelkie 
zapiekanki.
Sos Orzechowy z Czosnkiem

30 dkg łuskanych, włoskich orze­
chów, 10 ząbków czosnku, 3 łyżki tar­
tej bułki, 12 łyżek do zupy oleju, 6 
łyżek do zupy octu winnego (owoco­
wego), sól i pieprz do smaku.

Wsypać do miseczki tartą bulkę, do­
dać utarty czosnek, wlać olej i ocet 
winny. Kilka połówek orzechów odło­
żyć dla dekoracji, resztę posiekać 
drobno (lub lepiej zemleć) i dodać do 
miseczki. Wszystko razem miksować 
mini mikserem (lub ucierać dodając 
2-3 łyżki zimnej przegotowanej wody. 
Sos winien być gęsty. Doprawić do 
smaku solą i pieprzem. Podawać do 
ryb z rusztu (lub smażonych) a także 
do frytek.

Sos Serowy Polski
2 łyżki mąki, 2 łyżki masła oraz 2 

szklanki do wyboru: mleka, rosołu, 
wywaru z warzyw, czy z ryb. Sól i 5 
dkg tartego, ostrego, żółtego sera.

Wymieszać mąkę z niewielką iloś­
cią zimnego płynu, dodać do wrzą­
cego, zamieszać, gotować 3-4 minuty, 
dodać surowe masło. Do gęstnieją­
cego sosu wsypać tarty ser i gotować 
mieszając, aż się dobrze rozpuści. 
Podawać do jarzyn, ryb, ryżu, maka­
ronu, jajek na twardo.

Myśl
Miło nic nie robić tylko wtedy, 

gdy ma się mnóstwo zaległych i 
pilnych prac.

__L-> POLSKIE
<-J CENTRUM MEDYCZNE 

Największy w Ameryce 
Polski Wielospecjalistyczny Zespół 

Opieki Zdrowotnej
• Wysoko Wykwalifikowany 

Personel Medyczny
• Apteka na Miejscu
• Honorujemy Ubezpieczenia. 
Czynne od poniedziałku do soboty

3015-17 N. Milwaukee Ave.
(Róg Monticello i Ridgeway)

278-6050

USA Znów 
Pośrednikiem

Milionowa Inwestycja 
w Japonii

New York (CSM) — Goldman, 
Sachs Co., jedyna duża firma będąca 
w rękach prywatnych na Wall Street 
podjęła decyzję o zainwestowaniu 
$500 min w operacje Japan Sumitomo 
Bank Ltd., by mieć udział w przy­
szłych zyskach.

Sumimoto jest czwartym pod wzglę­
dem wielkości bankiem na świecie, a 
jego zasoby finansowe szacuje się na 
przeszło $136 bilionów. Inwestycja 
Goldman, Sachs Co., umożliwi banko­
wi japońskiemu podniesienie do roku 
1988 swoich dochodów do 12,5 procent.

oraz
PEKAO TRADING CORPORATION

Informacji udzielają i zamówienia przyjmują
AUTORYZOWANI DEALERZY PEKAO

Od siły ZNP zależy 
znaczenie Polonii!

Zapachy
Dwaj amerykańscy lekarze, po 

przebadaniu około 5 tysięcy osób, 
doszli do wniosku, że zapachy wpły­
wając na samopoczucie i stan emo­
cjonalny, pośrednio mają również 
wpływ na wydajność pracy.

Udowodnili także, iż wrażliwość na 
zapachy zmienia się w ciągu całego 
życia człowieka, a najbardziej wy­
czulone na nie są dzieci i starcy oraz 
osoby chorujące na zapalenie nerek, 
cukrzycę i migrenę.

Poza tym wszystkie zapachy moż­
na podzielić na trzy podstawowe gru­
py : dodatnio stymulujące, przytępia­
jące reakcję aż do stanu narkotycz­
nego oraz pobudzające nerwowo.

Testy wykazały, że dzieci i mło­
dzież do 15 lat, wdychając zwłaszcza 
zapach mięty, rumianku, skoszonej 
trawy, miały o wiele lepszą zdolność 
przyswajania wiadomości szkolnych.

Niektóre znacznie szybciej rozwią­
zywały skomplikowane zadania ma­
tematyczne, niż w normalnych wa­
runkach.

Z kolei ludzie do lat 35 czują się 
znakomicie, wdychając zapach lipy, 
miodu, świeżego ciasta i smoły.

Ogólnie rzecz biorąc — aromaty 
takich kwiatów jak lilie i orchidee 
działają pobudzająco, wywpłując na­
wet zawrotny głowy, natomiast jaśmi- 
minu, bzu, róży, fiołków — działają 
odprężająco, dają uczucie spokoju, 
oraz pobudzają chęć do pracy. Taki 
sam wpływ mają aromaty owoców 
cytrusowych.

Jeszcze o
O sosach można nieskończenie. 

Mówi się, że tym jest sos dla potrawy, 
cym makijaż dla kobiety, a Francuzi 
twierdzą, że sos — to poezja potraw. 
W kuchni francuskiej zresztą sosy 
odgrywają niepoślednią rolę, a dobra­
nie odpowiedniego sosu do potrawy 
uznawane jest za cenną sztukę kuli­
narną. Wiele powszechnie znanych 
sosów wywodzi się więc z kuchni 
francuskiej.

My, na co dzień, jesteśmy skrom­
niejsi. Powszchnie robi się różne od­
miany sosów pomidorowych (najpo­
pularniejsze), grzybowych, potrawko­
wych, chrzanowych, przjął się rów­
nież sos beszamel. Wśród sosów zim­
nych króluje majonez (najczęściej 
gotowy, kupny), sosy oparte na majo­
nezie, jak np. sos tatarski, czasem 
fałszywy sos cumberland (czyli 
chrzan z borówkami — bo prawdziwy 
robi się na galarecie porzeczkowej).

Ostatnio coraz częściej używamy 
sosów opartych na mieszaninie oleju z 
sokiem cytrynowym, czyli najpopu­
larniejszym z francuskich sosób vinai­
grette (winegret). A przecież zwykłe 
kluski z dobrym sosem — przestaną 
być zwykłymi kluskami, a mogą być 
potrawą niemal wykwintną, inaczej 
smakuje kawałek gotowanej morskiej 
ryby, jeśli podamy ją za każdym ra­
zem z innym pikantnym sosem. Zaś 
kasza gryczana z sosem pieczarko­
wym to prawdziwy poemat. Dziś więc 
przepisy na mało znane sosy zimne i 
gorące oraz przypomnienie sosów 
rzadziej przygotowywanych.

Sos Orientalny — Jabłkowy
1 duże jabłko, 2 łyżki soku cytry­

nowego, 2 cebule, 4 łyżki oleju, szczy­
pta przyprawy curry, szczypta przy­
prawy chilli, 3 łyżki dżemu dyniowo- 
jabłkowego, sól i cukier do smaku.

Jabłko obrać, zetrzeć na jarzynowej 
tarce, od razu polewając sokiem cy­
trynowym (nie czernieje). Cebule 
drobniutko posiekać i dodać do jabłek 
wraz ze wszystkim innymi dodatkami. 
Wymieszać, doprawić do smaku solą i 
cukrem. Podawać do ryb gotowanych 
zapiekanych, pieczonych, do pieczo­
nego mięsa. Sos jest pikantny.

Sos Pikantny Niemiecki
% szklanki kompotu z czerwonych 

pożeczek, 1 łyżka oleju, 1 łyżka łagod­
nej musztardy, 2 łyżki drobno posie­
kanej cebuli, 1 łyżka soku pomarań­
czowego (lub parę kropli aromatu 
pomarańczowego).

Wszystkie składniki bardzo dobrze 
wymieszać. Jeśli ktoś lubi — można 
jeszcze dodać 1 łyżkę przyprawy do 
zup. Sos podaje się do pieczonej kacz­
ki, do potraw z dziczyzny, a także do 
wszelkich potarw (baranina, wołowi­
na), przyprawianych na dziko.

Francuski Sos z 3 Serów
10 dkg świeżej śmietanki (około 4/5 

szklanki), 10 dkg sera gouda, 10 dkg 
sera roquefort lub blen, 10 dkg ched­
dara (lub innego żołtego ostrego sera, 
sól i pieprz do smaku).

Sery utrzeć na tarce. W rondelku 
dobrze zagrzać śmietankę, do gorącej 
wsypać sery i stale mieszając, g°t0' 
wać na maleńkim ogniu, aż sery się 
rozpuszczą i będą stanowić jednolitą

i '"R

*

Ignacym Daszyńskim, jako jego 
zastępcą.

Powołując Rząd Obrony Naro­
dowej, Rada Państwa zdawała so­
bie sprawę, że groźnemu niebezpie­
czeństwu może się przeciwstawić 
tylko zdecydowany wysiłek całego 
narodu, a szczególnie jego główne­
go trzonu, którym jest chłop polski. 
I tylko tak niekwestionowany przy­
wódca mający zaufanie mas lu­

dowych, jak W. Witos, mógł doko­
nać powszechnej mobilizacji i zjed­
noczenia narodu i poprowadzić go 
do zwycięstwa nad hordami bol­
szewickimi. Odrzucając legendy i 
zakłamania trzeba wyraźnie po­
wiedzieć, że w dniu 15 sierpnia 1920 
r. cały Naród Polski odniósł wspa­
niałe zwycięstwo nad hordami bol­
szewickimi.

W samej strukturze Rządu obro­
ny Narodowej, ujawnił się instykt 
obronny Polaków oraz najmądrzej­
sza strategia do walki z napastni­
kiem. Postacie Witosa i Daszyń­
skiego tymi wysoko wzniesionymi 
sztandarami, pod którymi stawały 
do obrony kraju najszersze masy 
wsi i miast. Nie będąc dowódcami 
wojskowymi, którzy bezpośrednio 
kierują armią, zbrojnym ramie­
niem narodu, byli oni przecież 
wtedy prawdziwymi jego wodzami. 
Cały naród dał posłuch ich wezwa­
niom, wykonał komendę, stanął do 
boju i zwyciężył.

Stąd płynie nauka, że w każdym 
zagrożeniu narodu, jego wolę oporu 
i walki z wrogiem i jego wiarę w 
zwycięstwo, może podtrzymać tyl­
ko wysoko wzniesiony sztandar 
demokracji polskiej. Ten sztandar, 
który jednoczy ideały, pragnienia i 
dążenia najszerszych mas narodu. 
Ten sztandar, który jednoczy los 
narodu polskeigo z losem demokra­
cji świata. Ruch ludowy wdzięczną 
pamięcią czci bohaterów, poległych 
na polach bitew w 1920 r., czci 
dzielnych żołnierzy i dowódców, 
czci wodzów cywilnych i dowódców, 
mobilizowali siły polskie do zwycię­
stwa.

Ruch ludowy cześć swoją nadto 
wyraża tym, że nadal stoi niezach­
wianie i wiernie pod tym samym 
sztandarem, jaki w 1920 r. wzniósł 
Wincenty Witos, jako premier Rzą­
du Obrony Narodowej.

Instytut Historyczny 
W. Witosa w Chicago 

zebrał: dr Józef Migała

PRZYJMUJE ZLECENIA 
WEDŁUG DOTYCHCZASOWEJ OFERTY

Święto
Czynu Chłopskiego

(Ciąg dalszy ze str. 4)
kiej dowodzonej przez gen. Tucha- 
czewskiego uderzyły na zachód w 
kierunku na Warszawę. Zaś na 
froncie ukraińskim na południowym 
wschodzie bolszewicy zmasowali 
wielopułkową armię konną pod do­
wództwem Budiennego, siejąc pop­
łoch i wzniecając pożogę parli rów­
nież na Warszawę. Bolszewicy byli 
tak pewni pokonania armii polskiej, 
że mieli już gotowy rząd komu­
nistyczny, w skład którego wchodzi­
li: Julian Marchlewski, Feliks Dz­
ierżyński, Feliks Kon, Edward 
Próchnik i Józef Unszlicht. Rząd 
ten posuwał się za sztabem Tucha- 
czewskiego i nawet rozpoczął urzę­
dowanie w Białymstoku.

Położenie Polski było tragiczne. 
Brak sprzętu, amunicji, żywności, 
taborów, broni, dobrze przeszko­
lonych rezerw. Transporty zagra­
niczne leżały w dokach angielskich, 
francuskich i gdańskich, zatrzy­
mane przez sprzyjających bolsze­
wikom robotników portowych, tak 
zwanych “lewicowychsocjalistów”. 
Żołnierz był nieludzko zmęczony 
walką, zdemoralizowany ciągłym 
cofaniem się, aż z pod Kijowa, gdzie 

• stracono olbrzymie ilości materia­
łów wojennych, tabory, oraz blisko 
50% stanu walczących oddziałów.

W tym trudnym i przełomowym 
czasie powstaje w zagrożonej przez 
bolszewików Warszawie — Rada 
Obrony Państwa, złożona z czo­
łowych przedstawicieli wszystkich 
stronnictw politycznych, wyposa­
żona w szerokie pełnomocnictwa, 
która natychmiast powołuje Rząd 
Obrony Narodowej, na czele z przy­
wódcą ruchu ludowego Wincentym 
Witosem i przywódcą robotników

cllbanu
WOMEN 5 MEDICAL CENTER J

1986 r.



6 DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 14 SIERPNIA (AUGUST 14), 1986

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, dziadek nasz i brat mój, śp.

Joseph Paul
nagle pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, dnia 
13-go sierpnia 1986 roku, o godzinie 
2:38 w nocy, przeżywszy lat 74.

Zwłoki można odwiedzać w pią­
tek od godziny 2-ej po południu do 
9-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 
dnia 16-go sierpnia, o godzinie 10:30 
rano, z zakładu pogrzebowego Ko­
pec Funeral Home pnr. 5259 W. 
Roscoe (5300 W.-3400 N.), do ko­
ścioła św. Władysława, a stamtąd 
na cmentarz św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Margaret, żona; Casimir (Rose­
mary), Alfred (Mary), synowie i 
synowe; Stephen, Mary Lynn, Mi­
chelle i Danny, wnuki i wnuczki; 
Mary Tyndorf, siostra w Polsce; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się 
Kopec Funeral Home 
Tel. 545-6974 

Kolejny Cios 
Dla Administracji
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WASHINGTON — Tysiące strażaków z sześciu stanów biorą 
udział w gaszeniu pożarów trawiących suche tereny leśne na 
pograniczu Oregonu, Washington i Idaho.
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(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) ką ze strony przywódców murzyń­
skich — w tym biskupa Desmonda 
Tutu. Uważali oni, że proponowane 
rozwiązanie ma jedynie na celu 
modyfikację apartheidu, a nie jego 
eliminację. Nieprzychylne przyję­
cie prezydenckiej oferty spowodo­
wane było również nieuwzględnie­
niem w ewentualnych wyborach 
Nelsona Mandeli i jego organizacji.

Minister obrony RPA Magnus 
Malan powiedział do delegatów na 
kongres rządzącej Partii Narodo­
wej, który właśnie odbywa się w 
mieście Durban, że rząd RPA od­
rzucił wszystkie próby nacisku ze 
strony państw zachodnich na rząd 
w Pretorii, by ten wypuścił uwię­
zionego w 1964 roku Mandelę. 
Przedstawiciele rządu podkreślali, 
że zamierzają położyć kres trwa­
jącym już dwa lata niepokojom, 
oraz kampanii, jaką prowadzi prze­
ciwko białej mniejszości Afrykań­
skiej Kongres Narodowy. “Nie bę­
dziemy z terrorystami negocjowali, 
będziemy ich zwalczali” — stwier­
dził jeden z członków gabinetu 
Bothy.”

Laponii Grozi 
Rzeź Reniferów
(D.P.) — Przyszłość Lapończyków, 

ostatniego wędrownego szczepu euro­
pejskiego, stoi pod groźnym znakiem 
zapytania, z powodu ostatnich opadów 
radioaktywnych, związanych z kata­
strofą w Czarnobylu. Cała kultura 
lapońska i nawet język, wiąże się 
z reniferami, ich wędrówkami i polo­
waniem na nie. Obecnie tym pięknym 
zwierzętom grozi zagłada.

Jak informują szwedzcy i norwescy 
specjaliści, tereny wędrówek renife­
rów uległy wysoce niebezpiecznemu 
skażeniu.

Odżywiające się mchem i porostmi 
zwierzęta, wchłaniają wraz z nimi cez 
137 i 134, zaliczane do radioaktywnych 
izotopów o najdłuższej żywotności.

Skażone też zostały ryby i jagody, 
stanowiące część pożywienia Lapoń­
czyków. Sytuacja jest niezwykle po­
ważna, gdyż nawet znaczne odszko­
dowania finansowe, wypłacone przez 
rządy Norwegii i Szwecjii, nie są w 
stanie zapobiec stratom kulturalnym, 
ponieważ nie mogą zastąpić reniferów.

W ciągu najbliższych 5 lat 180.000 
sztuk reniferów musi być zabitych 
i zagrzebanych na ponad 3-metrowej 
głębokości, dla zapobieżenia spożycia 
ich skażonego radioaktywnie mięsa, 
czy to przez ludzi, czy to przez zwie­
rzęta.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
ną przeszła 222 głosami do 197.

Doradcy demokratów z Izby 
utrzymują, że ostatnie zwycięstwa 
dadzą im przewagę podczas debaty 
nad propozycją budżetu obrony, 
zatwierdzoną w ub. sobotę przez, 
znajdujący się pod kontrolą repub­
likanów, Senat.

Ci sami doradcy zauważyli rów­
nież, że opozycja w stosunku do 
propozycji przedstawianych przez 
Reagana jest wynikiem zbliżają­
cych się listopadowych wyborów do 
Kongresu.

Propozycja dotycząca zakazu 
produkcji broni chemicznej przed­
stawiona została przez kongresma- 
nów: Johna Edwarda Portera (R. 
— 111.), Dante Fascelliego (D. — 
Fla.) i Marge Roukema (R. — 
N.J.). Wynik głosowania udaremnił 
próbę przekazania rządowi $68 min 
z przeznaczeniem na produkcję po­
cisków artyleryjskich i bomb za­
wierających gazy działające na sy­
stem nerwowy.

Zgodnie z zatwierdzoną w ub. ro­
ku ustawą, rząd mógłby rozpocząć 
produkcję pocisków gazowych i 
bomb zwanych “Bigeye”, lecz mog­
łaby być ona ukończona dopiero po 1 
października 1987 r. W myśl ostat­
niej decyzji Izb, produkcja broni 
chemicznej przed tą datą została 
również objęta zakazem.

Prezydent Reagan domaga się 
sumy $151 min na produkcję broni 
chemicznej w przyszłym roku.

Izba przedłuży zakaz dokonywa­
nia prób z bronią antysatelitamą,

Izba Zamroziła 
Fundusz SDI

Washington. (CT) — Kontrolowana 
przez demokratów Izba Reprezentan­
tów głosowała na rzecz zamrożenia 
funduszów na badania nad progra­
mem obrony strategicznej tzw. “wo­
jen gwiezdnych!’ Członkowie Izby 
sprzeciwili się także finansowaniu 
instalacji jakiejkolwiek broni nu­
klearnej, w przypadku gdy narusza 
to postanowienia układu SALT II.

Cztery dni wcześniej niższa izba 
Kongresu głosowała na rzecz wpro­
wadzenia, na okres jednego roku, 
zakazu dokonywania podziemnych 
prób nuklearnych. Za zamrożeniem 
funduszów na badania nad “wojnami 
gwiezdnymi” glosowało 239 kongres- 
manów, przeciwko 176.

W minioną sobotę Senat zatwierdził 
33% podwyżkę funduszów na rozwój 
programu SDI.

Przywódca republikanów w Izbie, 
Bob Michel (111.), powiedział że je­
dynym sposobem przekonania się 
jakie znaczenie obronne będą miały 
“wojny gwiezdne” jest przyśpiesze­
nie badań nad programem.

Większość republikanów uważa, że 
SDI ma ogromne znaczenie dla ne­
gocjacji rozbrojeniowych ze Związ­
kiem Sowieckim. Fakt, iż Stany 
Zjednoczone kontynuują badania nad 
programem obrony strategicznej, 
twierdzą członkowie GOP (Partii 
Republikańskiej), zmusi ZSSR do 
pewnych ustępstw.

Ponadto, odrzucono propozycję 
kongr. Ronalda Delums (D., Kalif.) 
o ograniczeniu funduszu badań nad 
SDI do $1 mid., oraz propozycję 
kongr. Roberta Badhama (R., Ka­
lif.), który chciał przeznaczyć na 
“wojny gwiezdne’ $3.25 mid.

tak długo, jak długo strona sowiec­
ka utrzyma nałożone przez siebie 
moratorium. Zwolennicy wprowa­
dzenia zakazu twierdzą, że posunię­
cie to przyczyni się do położenia 
kresu wyścigowi zbrojeń.

Oponenci z kolei są przekonani, iż 
nie zmusi to strony sowieckiej do 
rozmontowania systemu obrony 
antysatelitarnej, który został już 
poddany próbom.

Pożary Lasów 
Europejskich 
(D.P.) — W południowej Europie 

wybuchła fala pożarów. Na południu 
Francji w 7 miejscach straż pożarna 
próbuje ugasić płonące lasy. Wyschnię­
te obszary leśne zapaliły się także w 
Hiszpanii, we Włoszech i w Grecji.

W akcji ratowniczej płonących lasów 
we Francji bierze udział wielka ilość 
straży pożarnej i specjalnych samo­
lotów. Pożary lasów wybuchły w 7 
miejscach, w rejonach: w okolicy 
Ardeche, na północ od Montpellier 
oraz w Vingrau i Montesquieu w Pi­
renejach przy gracy z Hiszpanią.

Niemal co roku na południu Francji 
wybuchają pożary, niszcząc tysiące 
hektarów lasów i winnic.

Po hiszpańskiej stronie Pirenejów 
pożar zniszczył już ok. 2 tys. hekta­
rów lasów. Silne wiatry rozciągnęły 
ogień na przestrzeni 15 km wzdłuż 
rzeki Guarda. Ewakuowano mieszkań­
ców małej miejscowości.

W południowej i północnej Grecji 
pożary, podsycane i przenoszone po­
rywistymi wiatrami, rozprzestrzeniły 
się na tysiące hektarów. Pali się m.in. 
duży obszar leśny w pobliżu miejsco­
wości wypoczynkowej Loutraki, poło­
żonej 85 km na południe od Aten.

Ogień zniszczył tam kilka domów 
i restaurację. Zamknięto największy 
hotel i dwa klasztory.

We Włoszech płoną w kilku miej­
scach lasy koło Genuy. Koło pobli­
skiej Savony zamknięto główne drogi, 
spowite kłębami dymów z płonących 
obszarów. Na Sycylii pożary zniszczy­
ły wiele tysięcy dębów i eukaliptu­
sów.

W Sprawie Nowego 
Wahadłowca

Washington (CT) — Przewodni­
czący podkomitetu Izby Reprezen­
tantów, zajmującego się progra­
mem badań przestrzeni kosmicz­
nej, Bill Nelson (D. — Fla.) poin­
formował, iż popiera projekt bu­
dowy nowego wahadłowca. Jak­
kolwiek rząd nie zwrócił się jeszcze 
z prośbą o zatwierdzenie odpowied­
niej sumy na realizację tego przed­
sięwzięcia, członkowie podkomite­
tu wyrażają gotowość do współp­
racy z Komitetem Zatwierdzania 
Funduszów, w celu znalezienia 
środków na budowę wahadłowca.

Jeden z członków podkomitetu, 
Robert Walker (R. — Pa.) poinfor­
mował, że brana jest pod uwagę 
propozycja konstrukcji innych po­
jazdów kosmicznych, które posłużą 
do wynoszenia na orbitę satelitów.

Szef NASA James Fletcher po­
wiedział członkom podkomitetu, iż 
nie może przedstawić listy sate­
litów, które mają być umieszczone 
na orbicie okołoziemskiej, dopóki 
nie otrzyma odpowiednich instruk­
cji od Prezydenta.

Dodał także, że NASA otrzymała 
od swoich klientów $200 min, które 
będą musiały być zwrócone, jeżeli 
zawarte z nimi kontrakty zostaną 
unieważnione.

Bliski Kompromis 
w Sprawie 

Reformy Podatkowej
Washington. (CST) — Komitet 

konferencyjny, w skład którego wcho­
dzą przedstawiciele Izby Reprezen­
tantów i Senatu, znajduje się na 
dobrej drodze do ustalenie ostatecz­
nej, kompromisowej wersji ustawy 
o reformie podatkowej.

Wczorajsza debata członków komi­
tetu trwała 10 godzin.

Przewodniczący obu delegacji spot­
kali się na pięciogodzinnej nocnej 
naradzie. Sen. Robert Packwood (R., 
Ore.) powiedział później, że osiągnął 
“duży postęp” w negocjacjach z 
kongr. Danielem Rostenkowskim (D., 
111.) Dodał jednak, iż porozumienie 
nie było całkowite i pozostało do omó­
wienia wiele kwestii spornych.

Żadna ze stron nie chce jednak 
wystąpić pierwsza z propozycja pod­
wyższenia opodatkowania dochodów 
indywidualnych i korporacji.

cje murzyńskie. Oznacza to, że 
Afrykański Kongres Narodowy i 
jego więziony przywódca Nelson 
Mandela nie mogą wziąć udziału w 
wyborach.

Czarni mieszkańcy RPA brali 
dotychczas jedynie udział w wybo­
rach do rad lokalnych oraz wybie­
rali władze bantustanów, które w 
opinii mniejszościowych władz po­
siadają status suwerennych państw.

Prezydent Botha zaproponował w 
ubiegłym roku utworzenie Narodo­
wej Rady Statutowej. Jego pro­
pozycja spotkała się jednak z kryty-

Nowy Ambasador 
ZSSR w ONZ

(D.P.) — Związek Sowiecki miano­
wał Aleksandra Belonogowa swym 
nowym ambasadorem w Organizacji 
Narodów Zjednoczonych. Belonogow, 
był ambasadorem ZSSR w Egipcie, 
zastąpi w ONZ Jurija Dubinina, który 
otrzymał nominację na ambasadora 
w Stanach Zjednoczonych.

55-letni dyplomata sowiecki, oprócz 
misji w Egipcie, był poprzednio trze­
cim. drugim i pierwszym sekretarzem 
ambasady ZSSR w Londynie.

Związek Sowiecki wymienił ostatnio 
ponad 30 ambasadorów, w tym w Wa­
szyngtonie, Pekinie, Tokio, Bonn, Pa­
ryżu i Londynie. Wymiana wyższych 
urzędników służby dyplomatycznej 
jest częścią szerszego planu Gorba­
czowa wprowadzenia na stanowiska 
w aparacie partyjnym, państwowym, 
w wojsku, nowych, młodszych ludzi.

Czy Michael Deaver 
Kłamał?

Washington (CST) — Z zeznań 
byłych kolegów i analizy przedsta­
wionych dokumentów wynika, że 
były doradca Białego Domu, Mi­
chael Deaver złożył kłamliwe zez­
nania przed członkami podkomite­
tu, prowadzącego śledztwo w jego 
sprawie.

Dwaj koledzy Deavera, były do­
radca prezydenta d/s bezpieczeń­
stwa Robert McFarlane oraz radca 
prawny Białego Domu Fred Fiel­
ding złożyli zeznania odbiegające 
znacznie od złożonych przez niego 
wyjaśnień.

Z dokumentów Departamentu 
Stanu i złożonych pod przysięgą 
zeznań Richarda Burta, ambasa­
dora USA w Niemczech Zachodnich 
wynika, że Deaver “prawdopodob­
nie minął się z prawdą”, składając 
wyjaśnienia w sprawie swoich kon­
taktów w latach 1985-86.

Sprawa została przekazana With- 
ney’owi North Seymour, prawni­
kowi, który prowadzi niezależne 
śledztwo w sprawie Deavera.

Istnieje podejrzenie, że w przy­
padku Deavera zaistniał tzw. konf­
likt interesów.

Uszkodzenie Ambasady 
PRL w Afganistanie

Warszawa (CST) — W środę rze­
cznik rządu PRL Urban podał do 
wiadomości, że pociski rakietowe, 
wystrzelone zapewne przez mudża- 
heddinów, trafiły w teren amba­
sady PRL wyrządzając szkody ma­
terialne.

Rzecznik Urban dodał, że szczęś­
liwie obyło się bez ofiar. Wypadek 
miał miejsce w minioną sobotę.

Według źródeł dyplomatycznych 
w Islamabadzie, partyzanci af- 
gańscy wystrzelili tego dnia ponad 
20 pocisków rakietowych na dziel­
nice zajmowane przez władze re­
żimowe i placówki dyplomatyczne 
krajów komunistycznych.

Sen. Simon 
w Sprawie 

Sędziego Rehnquista
Washington (NYT) — Senator 

Paul Simon (D., 111.), członek Komi­
tetu Sądownictwa domaga się aby 
informacje dotyczące byłych prob­
lemów zdrowotnych sędziego Wil­
liama Rehnquista zostały podane 
do wiadomości publicznej.

Komitet podejmie w bieżącym 
tygodniu głosowanie w sprawie no­
minacji Rehnquista na stanowisko 
szefa Sądu Najwyższego.

Sen. Orrin Hatch (R., Utah) zwo­
lennik Rehnquista powiedział, że 
problemy zdrowotne sędziego na­
leżą do przeszłości.

Sen. Simon twierdzi, że skoro spo­
łeczeństwo jest informowane o prob­
lemach zdrowotnych prezydenta 
Reagana powinno posiadać również 
informacje o stanie zdrowia kandy­
data na szefa najwyższej władzy 
sądowniczej kraju.

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJA SIE W 
DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM

Dzieci Do Szkoły 
Czy Do Wojska?

Kampala, Uganda (CSM) — John 
Paul, ma jak twierdzi 17 lat wygląda 
jednak dużo młodziej, mówi że zastrze­
lił “10 wrogów” i nie czuje się źle z tym 
ciężarem.

Nie jest on wyjątkiem w Narodowej 
Armii Oporu Ugandy, armii partyzan­
ckiej, która liczy 8.000 członków i w 
styczniu tego roku obaliła gen. Tito 
Okello.

Dyplomaci szacują, że 2 do 10 pro­
cent tej wysoko zdyscyplinowanej 
armii stanowią dzieci. Większość z 
nich to sieroty, które zostały oddane 
pod opieką starszych żołnierzy.

NAOU używa dzieci jako łączników 
i informatorów z obszarów kontro­
lowanych przez generała Okello.

Przywódcy religijni, przedstawicie­
le organizacji pomocy i dyplomaci, 
zastanawiają się jak ci młodzi żoł­
nierze zaadaptują się do życia w cy­
wilnym społeczeństwie. Wielu z nich 
uważa, że dzieci powinny raczej zo­
stać wysłane do szkół, niż zajmować 
się zabijaniem.

Biskup anglikański Misaeri Kauma 
zastanawia się jaki wpływ miało bę­
dzie obcowanie jego 11 letniego syna 
z rówieśnikami, którzy mają już tak 
dorosłe doświadczenia.

Prezydent Yoweri Museveni mówi, 
że jest możliwość utworzenia dla mło­
dych żołnierzy szkół wojskowych. 
“Mogą oni pozostać w armii, a jeżeli

nie chcą mogą z niej odejść” mówi 
prezydent.

Mówi się, że ostatnio dzieci zostały 
wycofane z pierwszej linii frontu i 
skierowane do sprawdzania samocho­
dów, są strażnikami w budynkach pu­
blicznych i stanowią ochronę osobi­
stą dostojników.

NAOU uważa się za pozytywną siłę, 
w kraju, gdzie setki tysięcy ludzi zgi­
nęło w międzyplemiennych walkach. 
Ruch ten jednak jest krytykowany 
za to, że przyjmuje do swych struktur 
dzieci.

Museveni twierdzi, że “gdyby słu­
żące obecnie w armii dzieci nie zo­
stały zabrane z wiosek w których 
mieszkały, to z pewnością zostałyby 
tam zabite . Armia Oporu dla wielu 
lepsza jest niż dom”.

Niektórzy dyplomaci twierdzą, że 
Museveni widzi w młodocianych po­
tencjalne oparcie polityczne w przy­
szłości. Nie zgadza się on z opinią 
prasy zagranicznej, która pisze, że 
NAOU eksploatuje dzieci dla celów 
wojennych. “To nie prawda — mówi 
prezydent — mimo, że dzieci były dla 
nas często ciężarem nie odtrąciliśmy 
ich”.

Ugandyjskie źródła rządowe podają, 
że dopóki istnieją jeszcze pozostało­
ści sił gen. Okello, nie może być mowy 
o rozwiązaniu problemu młodocianych 
żołnierzy.

Skazany Za Szpiegostwo 
Komentator Za Kratami

Sowiecka gazeta związkowa “Trud” 
zamieściła obszerną informację o ska­
zaniu na 15 lat więzienia za szpiego­
stwo popularnego komentatora tele­
wizyjnego, Ul ji Susłowa.

W latach 70-tych Susłow prowadził 
w TV program “Człowiek, Ziemia, 
Wszechświat” i otrzymał odznacze­
nie za popularyzację wiedzy o bada­
niach kosmosu. W ostatnich latach 
pracował jako redaktor w sowieckiej 
agencji pracowej “Nowosti”, wydając 
rocznik zatytułowały “Sowiecka Nauka 
i Technologia”.

Jak stwierdził “Trud”, Susłow wy­
korzystywał swoje kontakty z czoło­
wymi naukowcami do przekazywania 
uzyskanych od nich informacji zach. 
niemieckiej firmie, uważanej za ka­
muflaż dla bońskiego wywiadu.

Bezpośrednim kontaktem był nie­
jaki Pavel Arsene z tejże firmy, który 
w marcu 1984 r., zdaniem gazety,

Protest Prymasa 
Czechosłowacji

(D.P.) — Austriacka katolicka 
agencja prasowa Katpress poinfor­
mowała o proteście czechosłowackie­
go kardynała, Frantiska Tomaska, 
przeciwko rządowemu projektowi 
zalegalizowania usuwania ciąży.

“W imieniu wszystkich katolickich 
chrześcijan naszego kraju protestuję 
przeciw takiemu prawu... władze nie 
mogą ignorować faktu, że większość 
obywateli należy do Kościoła katoli­
ckiego, wyznającego przekonanie, iż 
nikt nie ma prawa niszczyć życia 
ludzkiego” — napisał karydnał w li­
ście do rządu Czechosłowacji.

Jak stwierdza Katpress, na początku 
b. roku kilka tysięcy Słowaków doma­
gało się przeprowadzenia referendum 
w sprawie zamierzonego prawa o usu­
waniu ciąży.

List kardynała Tomaska nie został 
opublikowany przez czechosłowackie 
środki masowego przekazu, został na­
tomiast rozprowadzony po kraju przez 
prasę nielegalną. 

oskarżony rozpoczął jednak działal­
ność szpiegowską 11 lat wcześniej.

Wykorzystując swoją pozycję, Susłow 
organizował spotkania z naukowcami 
i specjalistami z przemysłu obron­
nego, posiadał także dostąp do ręko­
pisów, które przekazywał Arsene do 
skopiowania.

“Trud” informując o skazaniu Su­
słowa przez moskiewski sąd wojsko­
wy na 15 lat więzienia, nie wyjaśnia 
stosunkowo niskiego wymiaru kary 
za przestępstwo, za które w Zw. So­
wieckim grozi kara śmierci.

Głód w Sudanie
Narus, Sudan (UPI) — W obozach 

uchodźców na terenach kontrolo­
wanych przez rebeliantów SPLA 
dzieci umierają jako pierwsze.

Osiem miesięcy po tym, jak we 
wschodniej Afryce zmarlo z głodu 
ponad milion ludzi, jego widmo 
powraca. Oblicza się, że ponad 2 
min mieszkańców Sudanu grozi 
śmierć głodowa.

Na zakurzonej ziemi obozu leży 
dwumiesięczne dziecko, muchy ob­
siadają jego oczy, z których płyną 
łzy, dziecko jednak nie płacze, jest 
bowiem na to za słabe.

Pracownik agencji pomocy mó­
wi, że są to ostatnie chwile tego ma­
leństwa — umrze dzisiaj, a może 
jutro, jego matka opuściła obóz w 
poszukiwaniu korzonków, ojciec po­
szedł tydzień temu na polowanie i 
prawdopodobnie też już nie żyje.

Walcząca z oddziałami rządowymi 
Sudariska Ludowa Armia Wyzwo­
leńcza (SPLA) apeluje o zwiększe­
nie pomocy zagranicznej dla kon­
trolowanego przez siebie regionu.

Galario Modi, komendant pomocy 
w obozie Narus twierdzi, że pomoc 
zagraniczna musi być przekazana 
potrzebującym, ponieważ jeżeli do­
stanie się w ręce uzbrojonych w ka­
łasznikowy partyzantów, to nigdy 
od nich więcej nie trafi do głodu­
jących.

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 
pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń — 
uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe — podawać ogłosze­
nia wcześniej.
1. OGŁOSZENIA HANDLOWE (DISPLAY) do codziennych 

wydań gazety, winny być dostarczone co najmniej na 
dwa dni przed dniem publikacji.
Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w 
piątek) — muszą być dostarczone DO WTORKU DO 
GODZINY 3:30 PO POŁUDNIU.

2. OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane 
codziennie od 7:30 rano do 1:00 po południu — na 
następny dzień, a do wydania WEEKENDOWEGO DO 
ŚRODY DO GODZINY 3:30 po południu.

3. NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek do 
piątku od 7-ej do 7:30 rano na ten sam dzień, oraz od 
8-ej do 3-ej na dzień następny.

Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 
oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń—Liczymy na łaskawą 
współpracę.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO—ZGODA

6100 N. Cicero Ave. • Chicago, IL 60646 
Telefon 286-0141



Reagan Apeluje 
o Zniesienie

Berlińskiego
Washington (NYT) - Prezydent 

Reagan powiedział, że Niemcy Wscho­
dnie powinny rozebrać mur berliński. 
Dodał także, że jego istnienie “ciąży 
na stosunkach (Stanów Zjednoczo­
nych) z reżimami odpowiedzialnymi 
za jego wzniesienie”.

W środę przypada 25-ta rocznica 
wzniesienia muru, nazywanego przez 
prezydenta USA “obraza dla ducha 
ludzkiego”. Reagan podkreślił, że 
istnienie muru świadczy o trwającym 
podziale Europy, Niemiec i Berlina.

“Rozebranie muru byłoby istotnym 
krokiem w kierunku poprawy stosun­
ków Wschód — Zachód”.

Cicha Broń
Naukowcy we Wschodnich Niem­

czech wynaleźli “cichy” materiał 
wybuchowy na użytek wyburzania 
zabudowanych terenów.

Opatentowany pod nazwą Demo- 
litu, jest on bardziej ekonomiczny i o 
wiele cichszy od dynamitu, pozosta­
wia także więcej budowlanych mate­
riałów nietkniętych i zdatnych do po­
wtórnego użycia. Przy jego stosowa­
niu nie ma potrzeby zamykania ulicy, 
na której prowadzone są prace, ani 
ewakuowania mieszkańców.

Popierajcie tych, którzy ogłaszają 
się w “Dzienniku Związkowym”.

* Poszukuje Pracy
PRZEJMĘ pracę od odjeżdżające- 
go. Wynagrodzę. Tel, 342-9359.
ODPOWIEDZIALNA kobieta zao­
piekuje się dzieckiem w swoim do- 
mu. Dobre warunki. 286-6895.

■fr Pomoc Domowa

CHILD CARE
Couple seeks English speaking wom­
an to care for twin boys in our home 
—days. Phone
281-1672 9 A.M. to 9 P.M

NURSE’S AIDS - LIVE-IN 
Free room, board, use of the whole 
apartment. Must be active, good 
worker, mature and drive car. Eng­
lish required. $350 per week.

Call after 1 p.m.
736-6259 • • 545-5781

MAID
INTERNATIONAL LTD. 

869-1444 
Domestics, for excellent families 
in Chicago area. Live-in or come 
and go. Also couples. Also week­
end work only.

RELIABLE COOK 
HOUSEKEEPER 

Middle age for couple in Winnetka. 
Own room and bath. 5 days per 
week. Some English or German ne­
cessary.

446-1297 call after 2 P.M.

Praca Żeńska 

Potrzebna 
KUCHARKA 

Tylko wykwalifikowane osoby pro­
szone są o zgłaszanie się od 9-10 rano. 

5141 W. FULLERTON 
POTRZEBNE obowiązkowe kobietv 
do sprzątania domow. Tel.: 
247-0752 wieczorem po 8-ej.______

ENGLISH SPEAKING
Homemakers-Companions 

Certified Nurses Aides 
For In-Home Care 

Live-in $45-$52 per day 
r hour 
28-2400 
INC.

DANA HOME CARE
NEEDS LIVE IN HELP 

Must speak English. 3-5 days a 
week, at $50 per day.

266-8640.
POTRZEBNA doświadczona fryz­
jerka Znajomość angielskiego ko- 
niecznąjel- 622-4854 po 7 wiecz, 

bartenderka
W średnim wieku potrzebna do 
pracy. Polski-angielski wymagany. 
Zgłaszać się osobiście, od 4-9 wie­
czorem. 2558 W. Augusta.

POTRZEBNE kobiety do prac domo­
wych z zamieszkaniem. Znajomość 
angielskiego wymagana. 685-3798,

POTRZEBNA KOBIETA
Do pracy na weekendy w sklepie de­
likatesowym. Doświadczenie i zna­
jomość jęz. angielskiego wymaga­
na.

637-0382

experienced 
MANICURIST-PEDICURIST 

In Gold Coast area. 
Must speak English 

944-0808

manicurist’
Full time. 
Evanston 

328^8044______askfor Maia

Come and Go $4.25-»4./o p 
By appointment

ALL BETTER CARE 
5715 N. Lincoln

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 14 SIERPNIA (AUGUST 14), 1986

* Praca Męska+ Pracą żeńska
POTRZEBNE krawcowe do szycia. 
736-4619.

WAITRESS wanted. Must read and 
write English. Tel.: 243-9350.______

POTRZEBNA fryzjerka ze znajo­
mością j. angielskiego. Cicero- 
Belmont. 442-1767.

POTRZEBNA 
DOŚWIADCZONA

KRAWCOWA
Do szycia sukien balowych. Płatne od 
sztuki. Dzwonić od 2-5.

235-5838
★ Praca

PUNCH PRESS 
OPERATORS

Manufacturer of Magnetic steel la­
mination has immediate openings 
for PUNCH PRESS OPERATORS 
ON ALL shifts. These are tempo­
rary positions (1-6 months) with 
starting pay of $6 an hour. Experi­
ence preferred, but will train a me­
chanically inclined individual.

Apply in Person 

TEMPEL 
STEEL COMPANY 

1940 W. Balmoral Ave.
Chicago, Illinois

TELLER TRAINEES
We are currently seeking people 
with good communication skills 
that speak English & Polish 

FLUENTLY
For more client information 

call DAN:
286-2638

HELP
BOSCH DIE
CASTING CO.

7740 So. South
Chicago Avenue

Chicago, Illinois 60619 
“Earwash manager 

OAK PARK AREA
Must speak English and have own 
car $5 per hour to start.

KURT 685-3737

Manufacturing

Embroidery 
Department

Due to the great demand for our em­
broidered golf apparel, we are seeking 
experienced Multi-Head machine ope­
rators. Excellent opportunity to grow 
with our company. We offer a good 
starting salary in addition to a com­
prehensive company benefits program. 
Must understand and speak English 
fluently. Please call for interview ap­
pointment:

Personnel Dept.
966-6300 

tommy armour 
GOLF COMPANY 

Subsidiary of Kidde, Inc. 
Morton Grove, IL 60063 

Equal Opportunity Employer M/F

★ Praca
CHURCH CUSTODIAN 
3-11:30 p.m. Must speak 
good English.

Call 729-1015
Spawacz amerykańskie doświadczenie 

ALUMINIUM W OSŁONIE 
ARGONU, METODY 

HELIARC, MIG.
Zapotrzebowanie na krawcową do pracy. 

736-2751
GOVERNMENT JOBS 

$16,040-$59,230/yr. 
Now hiring.

Can 1—805—687-6000, Ext. K-9725 
______ For current federal list.

Immediate openings 
In Wheeling Retirement Home for

FULL TIME COOK 
and Part Time 

GENERAL WORKERS. 
Must be able to communicate and 

read English recipes. 
537-2900 Ask for Kitchen

JANITORIAL/MAINTENANCE
Mature couple wanted for fast Rogers 
Park apartment building. Salary and 
apartment. Excellent fringe benefits. 
Must have experience. Reply to: Pat 
Langguth, Inland Property Mgmt., 2210 
Midwest Road, Oakbrook, IL 60521.

DENTAL 
ASSISTANT 
Needed Part Time 

Norwood Office 
Please Call in English 

773-1507________ •________ 860-2058

CARPENTRY
Stair Installer. Must have 2 years 
experience. Excellent pay with ex­
cellent benefits. Contact: Gary,

CUSTOMWOOD STAIRS
M-F, 4:30 to 5:30 p.m. 

___________ 852-1120____________  

PRACA DLA KOBIET
I MĘŻCZYZN

Full-time, part-time. $300- 
$500 tygodniowo, zasady ko­
misowe.

775-1413, w j. ang. 
685-5766, w j. polskim

OWNER OPERATORS
To work for liquid paint div. in 
Midwest area. Steady work. Loaded 
and empty miles paid. Must have 
good driving record and pass DOT 
physical. Must speak English. Call 
Gary 582-3130 8 a.m.-5 p.m.

AUTO EXPERIENCED 

transmission 
rebuilder 

Wanted. Must speak English.
Contact Jim: 665-7373
AUTO DETAILERS 

TRIMMERS 
and vinyl top installers. Minimum 3 
years experience. All full-time 
permanent positions. Must speak 
English. Call for interview. 
__________ 595-7575 __  
Auto

MECHANIC
Minimum 3 yrs. brakes, spring and 
ac experience.

PAINTER
Minimum 3 yrs. experience in 
paint, bondo and body

ELECTRICIAN
Minimum 3 yrs. experience in in­
stallation, design and troubleshoot­
ing.
All full-time permanent positions. 
Must speak English. Call for inter- 
view: 595-1670 or 595-7575.

& Praca Męska

Young Men
Who can weld and’ do mechanical 
work in truck body shop. Must speak 
English.

_____ 824-0117
SALESMAN WANTED
For general contractor. Must have 
experience. Apply:

5038 W. Fullerton 
________ Tel.: 637-8855________  

POTRZEBNI STOLARZE 
PRACOWNICY DO SIDINGU 

Z DOŚWIADCZENIEM 
DZWONIĆ OD 9-5 

283-2057
CHRYSLER MECHANICS
& GENERAL BODYMEN

Profit sharing. Pleasant working 
conditions. Must speak some Eng­
lish. Apply in person at
MANCARI CHRYSLER-PLYMOUTH 

4630 W. 95th St., Oak Lawn

MAINTENANCE 
MECHANIC 

NW side manufacturer is seeking a 
person who will be responsible for 
building and equipment support ser­
vice. Duties will include maintenance 
of electrical equipment, low pressure 
steam boilers, fork lift truck, punch 
presses, power brakes and other ma­
chinery. Good salary and benefits.

CALL MR. FRANK
384-1000

HEAT TREATER
Immediate openings for experienced 
heat treaters to operate furnaces and 
related equipment at our large com­
mercial heat treating facility. Must 
have significant prior experience in a 
commercial facility. These are not 
entry level positions. Assignments 
will be on day shift and afternoon 
shift. Highly competitive wage and 
benefit package for our industry. If 
you meet these requirements contact 
us for an initial telephone interview.

LINDBERG 
HEAT TREATING CO.

1975 N. Ruby St. 
Melrose Park, IL 60160 

Attention Personnel 
344-4080

An Equal Opportunity Employer M/F/H

POTRZEBNY MASZYNISTA 
Z DOŚWIADCZENIEM 

NA VERTICAL MILL, do obsługi 
małych maszyn i plastic mold set 
up. Musi mówić trochę po angielsku. 
__________ 733-2575___________  

PAINTERS 
Seeking full or part-time painters. 
Must be experienced. Must speak 
English. Call Diana 

848-4721 

GENERATOR 
AND ALTERNATOR MAN 

Some English Necessary 
MORTON GROVE 
9003 Waukegan Rd.

Apply in Person 

CARPENTERS 
Seeking full or part-time carpen­
ters. Must be experienced. Must 
speak English. Call Diana. 848-4721,

REAL ESTATE 
CONSTRUCTION AND 

REHAB COMPANY NEEDS 
Experienced carpenters, electri­
cians, painters, plasterers and 
plumbers. Steady all year round 
work. Need own tools. See Ed Ka- 
luziak at

627 W. ROSCOE BLDG. 
OR CALL 549-0141

TRACTOR, TRAILER 
DRIVER - MECHANIC 

Must be experienced and familiar 
with Chicago area. Good driving 
record and “D” license required.

376-5747
BLACHARZ 

SAMOCHODOWY 
Doświadczony przy cyklinowa- 
niu. Dobry fachowiec TYLKO 

Zgłaszać się osobiście 
6101 N. Clark

TOOL AND DIE 
MAKERS

Automotive progressive die experi­
ence required. Apply in person be­
tween 2 and 4 P.M.

WIRE CLOTH
2801 Eisenhower Expressway 
 Bellwood, Illinois

★ Wycieczki

PUNCH PRESS 
OPERATORS 

Position available. Full time days. 
Must have experience. Good starting 
salary and excellent benefits. Apply 
within.

BALLY DIEMASTERS
767 Industrial Dr. 

Elmhurst, Ill.
POTRZEBNY blacharz i lakiernik 
z doświadczeniem. Dzwonić po 5 
wieczór i weekend 823-5297.

DO KONTRAKTORA
Potrzeba pracowników z doświad­
czeniem przy budowie werand — 
(porches) obiciach aluminiowych 
(siding) — i pokrywanie dachów 
(shingles). Dzwonić na:

237-4420 biuro, 736-1938 dom 

BODY-MAN 
Must have own tools and be expe­
rienced. Apply in person.

2529 N. Pulaski
★ FARMY__________

MICHIGAN
Do sprzedania farma z drzewami 
owocowymi. 224 akry. Wymaga pra­
cy. 80 akrów jabłoni, 40 akrów wino­
rośli. Nie ma budynków. Trochę ma­
szyn. Złóżcie oferty. Dzwonić do Jo­
seph Gaweł.

Tel.: 489-5648

★ Parcele
PROSPECT Heights, residential 
lots, 100x200. $60,000. Also other lots 
825-7737.

★ Domy
LEMONT

PRZEZ WŁAŚCICIELA
Duży 2 piętrowy dom, 7 pokoi, pełen 
basement. Przyłączony garaż na 2 
auta. Tylko 6 letni. $136,000.
Tel.: 257-7098 po 1-ej w j. angielskim

Otwarty Niedziela 1-4 
NORWOOD PARK 

5314 N. Magnet (5600 W.) przy North­
west Hwy. 6 pokojowy. Nowoczesna 
kuchnia, centralne ochładzanie, nowe 
dywany. Nieskazitelny. W doskonałej 
lokacji. Pieszy dystans do pociągu 
CNW. Przez właściciela. $81,500.

561-6946 w jęz. angielskim

PRZEZ WŁAŚCICIELA 
NIESKAZITELNY 

Odnowiony, 2 mieszkaniowy, z 2'i 
autowy garażem w okolicy Archer i 
Narragansett 1- 3 sypialnie gorącą wodą 
ogrzewane, 1x2 sypialnie “garden 
apartment” z ogrzewaniem w podło­
dze. Dębowe szafki i wykończenia. 
Bardzo duże pokoje. $129,900. Bez 
agentów.
544-5229 w jęz. angielskim

LOMBARD
Newly remodeled 3 bedroom home. 
21/2 car garage, pool, wooden deck; 
nice starter home. $84,000, negotiable. 

620-7185
PLEASE CALL IN ENGLISH

GOVERNMENT HOMES 
From $1.00 (U repair). Deliquent tax pro­
perty. Repossessions. Call:

1-805-687-6000, Ext. H-9725 
For current repo list.
5354 W. DIVERSEY

Zabytkowy dom w tej dzielnicy — 
tawerna oraz 2 mieszkania, garaż 
na 2 auta, 50-stopowy plac do parko­
wania. Własność jednej rodziny od 
60 lat. Pojedzcie zobaczyć i złóżcie 
ofertę! Cena w niskiej $100-tce.

DZWONIĆ: Marilyn Krawiec 
775-1855

Baird & Warner 
5430 W. DEVON • Chicago
MUROWANY 2 MIESZKANIOWY 
Po 3 sypialnie. Nowy dach, 2 autowy 
garaż, nowszy boiler. 61-sza i S. 
Whipple.
Przez właściciela 737-7473
PARAFIA ŚW. TARCYZJUSZA 
2 sypialniowe mieszkania, 2 apar­
tamenty, z mieszkaniem dla krew­
nych.

5707 N. McVicker 
__________ 631-0781___________  

★ Garaż Do Wynajęcia
GARAŻ do wynajęcia na Body 
Shop, kontraktora lub inny warsz­
tat. 489-3181. 

★ Koty
DARMO oddam kotki (paro tygod­
niowe) w dobre ręce. 252-9613, py- 
tać o Helenę.

★ Wycieczki

★ Do Wynajęcia______
“GARDEN APARTMENT”

1 SYPIALNIA 
Wyposażenie, dywan. Blisko 
Touhy-Harlem. Czysty, spokojny 
budynek. $325 włączone ogrzewanie. 

631-3391 w j. ang._

5 ROOMS - $410 
OR 7 ROOMS - $550 

Carpeted, decorated, pantry, tile 
kitchen and bath. No pets. Belmont- 
Cicero. Adults____________ 777-8916
DUŻE studio oraz mieszkanie z 1 
sypialnią. 489-6623._______________

BELMONT-CICERO
15 stores shopping complex

13 x 55 feet $490
16 x 60 feet $650 

Modern fronts, signs for tenants 
________ Tel.: 777-8916________  

5 POKOI, 2 sypialnie. Ogrzewane. 
Diversey-Laramie, 442-1767.______

MIESZKANIE w basemeącie dla 2 
panów. $90 od osoby, plus depozyt. 
Wszystko włączone. Stanisławowo. 
889-4278, _______
2 POKOJE, kuchnia z ogrzewaniem 
i gorącą wodą. Belmont-Cicero. 
$375 plus depozyt. Tel.: 283-6457.
IW, 3W UMEBLOWANE MIESZKANIA 
Wszystkie użyteczności wkalkulo­
wane w cenę czynszu. Lokator płaci 
bardzo niski depozyt. Jackowo.

252-9613
6 CORNERS OKOLICA

Blisko na zakupy i do transportacji. 
Świeżo odnowione, od zaraz 1 i 2 svo. 
mieszkania, $375 z ogrzewaniem. Aby 
zobaczyć zadzwońcie do George 

283-8184
SHERWIN MANAGEMENT 475-4400 
Zgłoszenia po angielsku (z-14)

4 Room Apartment
Logan Square Heated

Just Painted—Move Now
$300___________ Call janitor 252-6629

4 POKOJE
Do dwynajęcia. 3 piętro z frontu. 
863 N. Marshfield. Właściciel 
mieszka na 2 piętrze z frontu.

★ Zguby
ZGUBIONO paszport na nazwisko 
Bogusława Bawolska. 366-5540.

★ Przeprowadzki
PRZEPROWADZKI vanem. Tanio. 
252-7712.

* USŁUGI

DENTYSTA
NISKIE CENY

Nowoczesny gabinet. Pacjenci pry­
watni lub ubezpieczeni. Spłaty w ra­
tach. Zdjęcie i przeglądy bezpłatnie.

BEZBOLESNE LECZENIE
282-4021

MALOWANIA, remonty, solidnie, tanio.
278-2576.

DENTYSTA
BEZBOLESNE LECZENIE 

NISKIE CENY
15 lat doświadczenia. Nowo­
czesny gabinet, kompletne le­
czenie r uzupełnianie brakują­
cego uzębienia. Spłaty w ra­
tach. Ubezpieczeni mile wi­
dziani. Od 9 rano — 10 wieczo­
rem. 6 dni w tygodniu.

DR. WANDA ROGALSKA 
4417 N. Central Ave.

282-4020

★ Naprawa TY
NAPRAWA telewizorów VCR, w wa­
szym mieszkaniu. Tanio. Gwarancja. 
A. Gil. Tel.: 966-5831.

★ Elektryczne Roboty
LICENCJOWANY elektryk wykona, 
wszelkie prace elektryczne z gwa­
rancją i po konkurencyjnych ce- 
nach............................................725-0188

★ Naprawy Lodówek
NAPRAWA lodówek. Tel. 267-0234,
NAPRAWA lodówek, kuchenek. 2- 
letnia gwarancja. 539-3986. 

Malowanie________
WYKONUJEMY wszelkie remon­
ty. Malujemy, tapetujemy. 10 lat 
doświadczenia. 286-0864.__________

MALOWANIE, przystępne ceny, 
736-5417 wieczorem.__________ ’
TANIO maluję porche, schody i okna. 
Tel. 588-3640.

★ Kontraktorzy

DACHY—FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 

RYNNY-BETON 
OKNA SZTORMOWE 

WSZELKIE PRZERÓBKI 
Darmo Kosztorysy—Polska Firma 

Ubezpieczona i Pod Bondem 
1OO" o Gwarancja 

HENRY SEJDAK, Właśc.
H & S HOME 

IMPROVEMENT CO.
Do Biura 891-5959

Do Domu Wiecz. 775-6644

OKAZYJNA WYCIECZKA 
DO KALIFORNII

Przez Góry Skaliste, Słone 
Jezioro, Reno, Góry Sierra Nevada, 
San Francisco, Hollywood, Los An­
geles, Las Vegas, Colorado 10 dni 
od 17 sierpnia. $300. Tel.: 489-2951.

'irwa W. BELMONTS45-3443

FACHOWO ŻYCZLIWIE

• BILETY
I MORSKIE. LOTNICZE

• CZARTERY
• PASZPORTY. WIZY
• ZAPROSZENIA

• NOTARIUSZ
• TŁUMACZENIA
• WYSYŁKA PACZEK 

PAKOWANYCH
I KATALOGOWYCH

)• TELEGRAMY
!• ROZLICZENIA

I PODATKOWE
la WSPANIAŁE POLSKIE

• CAŁODNIOWY SPŁYW PO MISSISSIPPI
• FANTASTYCZNY DOM NA SKALE
• WISCONSIN DELLS

Ceremonie Prawdziwych Indian
Słynny pokaz wodny Tommy Bartlett
Statek plus 2 kaniony

PIĘKNA WYCIECZKA 30 sierp.-1 wrześ. 
Luks. Autobus, NAJLEPSZY PRZEWODNIK

Amerpol
TRAVEL SERVICE

Now Hiring 
BROWN’S CHICKEN

GENERAL ★ Praca Męska

16-20 godzin/tygodniowo 
Wymagane:

GROUP W CABLE OF CHICAGO 
ma

DO OBJĘCIA STANOWISKA 
na 

PRZEDSTAWICIELI 00 OBSŁUGI 
KLIENTÓLW NA PÓŁ ETATU

—Poprzednie doświadczenie w obsłudze klientów 
—Łatwość w porozumiewaniu się osobiście i przez telefon 
—Doświadczenie w Data Entry i systemach on-line billing 
—Musi znać dwa języki (angielski i polski)

Zainteresowani kandydaci proszeni są o zgłaszanie się 
do Group W Cable, 3970 N. Milwaukee Avenue, 

Chicago, Illinois, między 8:00 rano i 4:00 ppł. 
(tylko w dni tygodnia).

Equal Opportunity Employer M/F/H/V

GROUP
WCABLE

▼ ▼ OF CHICAGO 

PART-T MI CUSTOMER 
SERVICE REPS 

1B-2Ohours/week
Requirements:
—Previous customer service experience.
—Excellent personal and telephone communication skills. 
—Data Entry or on-line billing systems experience. 
•Bilingual ability is a must.

Interested candidates may apply at Group W 
Cable, 3970 N. Milwaukee Avenue, Chicago, 
Illinois between 8:00 A.M. and 4:00 P.M. 
(weekdays only).

Equal Opportunity Employr M/F/H/V

1829 DEMPSTER 
Evanston, Ill. 
Tel.: 866-9494

)

9



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 14 SIERPNIA (AUGUST 14), 1986

Reagan Poparł Thompsona, 
Koehler i O’Grady

Wtorkowy bankiet w Rosemont 
(przedmieście Chicago), który za­
szczycił swą obecnością sam prezy­
dent Ronald Reagan, przyniósł GOP 
(Partia Republikańska) Illinois do­
chód na sumę $1.5 min.

Jak oświadczył kierownik kam­
panijny gubernatora Jamesa 
Thompsona, Gregory Raise $1.25 
min uzyskano z tytułu zakupienia 
biletów wstępu na bankiet (cena 
jednego biletu $250), część dochodu z 
przyjęcia pochodzi ze sprzdaży zd­
jęć, jakie sobie robili zaproszeni 
goście z Prezydentem. Obliczono, 
że 80 par małżeńskich zapłaciło 3 
tys. za “uwiecznienie” ich na foto­
grafii z prezydentem Reaganem.

Podczas bankietu prezydent Rea­
gan poparł oficjalnie republikań­
skiego gubernatora J. Thompsona 
kandydującego na czwartą, bezp­
recedensową kadencję, Judy Koehl­
er ubiegającą się o miejsce w Sena­
cie Stanów Zjednoczonych oraz Ji­
ma O’Grady — zdobywcę nomina­
cji GOP na stanowisko szeryfa pow. 
Cook.

Nie wymieniając po nazwisku 
Adlai Stevensona III, Prezydent 
przeciwstawił “znoszony libera­
lizm” głównego przeciwnika 
Thompsona, “przyszłościowemu 
stylowi przewodzenia” republika­
nina, ubiegającego się o czwartą 
kadencję na stanowisku gubernato­
ra Illinois. Według Reagana, kiedy 
Thompson po raz pierwszy objął 
urząd gubernatora “napotkał na 
opór zmurszałej polityki liberalnych 
demokratów.” Dodał, iż wybory te­
goroczne w Illinois, pokażą czy do 
tego stanu “powróci liberalna po­

lityka z czasów stagnacji.” Prezy­
dent powiedział, że Thompson jest 
“takim gubernatorem, jaki mi się 
podoba” oraz pochwalił jego osiąg­
nięcia: reforma podatkowa; pomoc 
dla farmerów; zatwierdzenie ustaw, 
zwalczających przestępczość i pod­
noszących poziom wykształcenia w 
Illinois, a także wydźwignięcie na 
wyższy poziom gospodarki stanu, 
dzięki “przyciągnięciu” nowych 
firm.

Sporą część swego przemówienia 
poświęcił Prezydent Judy Koehler. 
Reagan zaapelował m. in. do repub­
likańskiej kandydatki na stanowi­
sko senatora, aby “trzymała się” i 
nie traciła nadziei. “Mędrcy twier­
dzą” — powiedział Prezydent — “że 
Judy jest na straconych pozycjach, 
aleja nigdy specjalnie nie kierowa­
łem się tym co mówią mędrcy.” 
Prez. Reagan nazwał Koehler “da­
mą z zasadami i w działaniu” oraz 
“odważną i nie rezygnująca z wal­
ki,” a także “zdeterminowaną” 
osiągnąć swój cel.

Natomiast o Jimie 0’Grady’m 
Prezydent powiedział, że jest to 
“twardy,” trzymający się zasad 
moralnych człowiek,” który “za­
bezpieczy . . . mieszkańców tego 
miasta (Chicago, przyp. red.) przed 
przestępczością....”

Warto dodać iż bankiet na rzecz 
Thompsona odbywał się przy 
drzwiach otwartych, tzn. z udzia­
łem korespondentów środków ma­
sowego przekazu, a bankiet Koeh­
ler _ przy drzwiach zamkniętych. 
Obydwie imprezy odbyły się jedna 
po drugiej, a więc najpierw bankiet 
Thompsona, a po jego zakończeniu 
impreza Koehler w sąsiedniej sali.

Napad Rasistowski 
Kosztuje Cicero $30 Tys. Doi.

Przed federalnym Sądem Ok­
ręgowym odbyła się rozprawa prze­
ciwko miastu Cicero, w związku z 
rasistowskim napadem, jaki miał 
miejsce 7 listopada 1984 roku. W 
tym dniu około 12 mężczyzn zaata­
kowało cegłami i butelkami miesz­
kanie znajdujące się na drugim pię­
trze przy Roosevelt Road, w którym 
zamieszkali Murzyni, Spencer Gof­
fer i jego przyjaciółka Patricia 
Franklin.

Zaatakowani poinformowali pro­
wadzących dochodzenie, że dwóch 
policjantów stało w czasie napadu 
bezczynnie, przyglądając się jak 
podpici w pobliskiej tawernie męż­
czyźni, wybijają szyby w oknach

Skradziona Broń 
w Rękach IRA

ich mieszkania. W związku z tym 
Goffer i Franklin oskarżyli miasto 
Cicero domagając się odszkodowa­
nia za krzywdy moralne i straty 
materialne w wysokości 1.1 min do­
larów.

W ubiegły wtorek sędzia liana 
Rovner ogłosiła decyzję sądu zobo­
wiązującą Cicero do zapłacenia po­
szkodowanym 30 tys. dolarów, a tak­
że nakazała miastu napisanie wy­
jaśnienia w tej sprawie i przesłanie 
go poszkodowanym.

Jak oświadczyła Grace Wein ad­
wokat poszkodowanych prawnicy 
reprezentujący Cicero, zgodzili się 
na napisanie listu, w którym miasto 
wyrazi ubolewanie z powodu tego 
incydentu, jednak zaznaczyli, że nie 
oznacza to wcale, aby pracownicy 
miasta brali udział w tym ataku.

Obecnie Goffer i Franklin miesz­
Władze federalne prowadzą do­

chodzenie w sprawie powiązania 
Chicago z przemytem broni przez 
pocztę, wykrytego w środę przez po­
licję irlandzką.

Policja w Dublinie określiła ope­
rację przemytu jako realizację za­
mówienia dla IRA.

Broń, w tym jak się podejrzewa 
części do pistoletów maszynowych 
M-60 oraz znaczne Mości amunicji 
zostały przesłane poczią w ośmiu 
oddzielnych paczkach.

Prowadzący dochodzenie poinfor­
mowali, że na każdej paczce podane 
było nazwisko sprzedawcy broni w 
Chicago. Policja odmówiła jednak 
podania nazwiska sprzedawcy.

Dotychczas aresztowano jedną 
osobę. Więcej aresztowań przewi­
duje się w najbliższym czasie.

Policja informuje, że kilka pisto­
letów maszynowych typu M-60, sk­
radzionych ze składów amunicji 
Gwardii Narodowej w USA znajdu­
je się w rękach IRA. Ostatnio z tego 
typu pistoletu został zestrzelony 
angielski helikopter. 

kają wraz z 9-letnim synem na ul. 
Austin w zachodniej części miasta.

Goffer pracuje jako kierowca w 
jednej z firm znajdującej się w Ci­
cero.

Utonęli 
w Grand River

Policja miejscowości Grand Ra­
pids, w stanie Michigan poinfor­
mowała, iż w tamtejszej rzece — 
Grand River — utopiło się dwóch 
mieszkańców Chicago: 44-letni Ed­
ward Bell (zam. w płd.zach. dziel­
nicy Chicago) oraz 42-letni Lonnie 
Hughes (zam w zachodniej części 
Chicago).

Bell i Hughes przybyli vraz z 
innym członkami ich rodziny w po­
niedziałek do Grand Rapids, aby 
odwiedzić chorego krewnego, prze­
bywającego w szpitalu

Jak oświadczyła policja, obydwaj 
mężczyźni wpadli podczas połowu 
ryb do bardzo głębokiej dziury w 
dnie rzeki, skąd niestety nie mogli 
się wydostać i gdzie ponieśli śmierć.

BUENOS AIRES — Brazylia i Argentyna postanowiły za
cieśnić współpracę gospodarczą. Odpowiedni protokół został 
podpisany przez prezydentów Jose Gameya (z lewej) i Raula 
Alfonsina (z prawej). (Reuter)

LONDYN — Królewska rodzina niemal w komplecie. Od le­
wej: książę i księżna Yorku, królowa Elżbieta II, królowa- 
matka, książę i księżna Walii. Policjant na trzecim planie do 
rodziny nie należy. (Reuter)

Starania o Lepszę 
Ekspertyzę Prawnę 

w Okręgu Parków
Nowy radca prawny rady nad­

zorczej cnicagoskiego Okręgu Par­
ków, George Galland Jr. Oświad­
czył, iż rozpoczął przegląd doku­
mentacji tej agencji w celu ustale­
nia, czy jej były superintendent 
Edmund Kelly zlecał prywatnym 
firmom prawniczym prace, które 
mogli wykonać adwokaci, zatru- 
nieni w tejże agencji.

Jak już informowano — a co zre­
sztą potwierdził Galland — Chica- 
goski Okręg Parków wydaje rocz­
nie ok. $500 tys. na usługi pry­
watnych firm prawniczych.

Galland oznajmił, iż na razie je­
szcze nie wiadomo jakiej jakości us­
ługi uzyskano kosztem tak wysokiej 
sumy. “Niekoniecznie musiały być 
one złe” — stwierdził radca Okręgu.

Radca prawny Chicagoskiego 
Okręgu Parków, który stoi na czele 
siedmiu zatrudnianych przez te 
agencje adwokatów, powiedział, iż 
większość spraw o odszkodowania 
— wytoczonych Okręgowi — odda­
wana była dotychczas w ręce firm 
prawniczych. Jak już doniesiono, 
przeważającą liczbę tego rodzaju 
spraw skierowywano do firmy Vic-

tora J. Cacciatore, politycznego 
zwolennika Edmunda Kelly, który 
— oprócz tego — sprawuje pieczę 
na sprawami, dotyczącymi ubez­
pieczeń na wypadek utraty pracy 
przez osoby zatrudnione w Okręgu. 
W chwili obecnej 80% tego typu 
spraw, dla Okręgu prowadzi jego 
firma.

Jeden z adwokatów Chicagoskie­
go Okręgu Parków, Alexander Po- 
likoff — który reprezentował jego 
radę nadzorczą w nowym składzie 
w kilku sprawach sądowych — pot­
wierdził, iż w ciągu ostatnich 5 lat 
administracja tej agencji wydała 
pozwolenie na wydanie od $500 tys. 
do $600 tys. na usługi prawnicze 
prywatnych firm adwokackich.

Polikoff, który jest również preze- 
zesem organizacji broniącej inte­
resów konsumenta, noszącej nazwę 
Professional People for the Public 
Interest (BPI) i pracował doty­
chczas dla Okręgu bezpłatnie, 
oświadczył, iż zamierza się upo­
mnieć o wynagrodzenie. Dodał, iż 
“policzy on (Okręgowi, przyp. red.) 
taniej”, a uzyskane w ten sposób 
pieniądze przekaże na konto BPI.

R. Paaswell Kandydatem 
Na Dyrektora CTA

Harold Washington polecił człon­
kom rady nadzór tej Chicago Tran­
sit Authority (CA czyli agencja 
komunikacji miejskiej), aby “przyj­
rzeli się uważnie,” osobie Roberta 
Paaswella, bo — zdaniem mayora 
— jest to najlepszy kandydat na 
stanowisko nowego dyrektora wy­
konawczego tej agencji.

Warto wyjaśnić, iż Paaswell zaj­
muje stanowisko dyrektora Urban 
Transportation Center oraz wykła­
da inżynerię komunikacji na Uni­
wersytecie Stanowym Illinois w 
Chicago.

Jak na razie nie wiadomo jakie 
jest stanowisko samego R. Pas- 
wella w sprawie zgłoszenia jego 
kandydatury przez mayora Was­
hingtona. Niektórzy z członków rady 
nadzorczej CTA byli gotowi już w 
ub. tygodniu do głosowania nad wy­
borem nowego dyrektora, ale—jak 
doniosło wiarygodne źródło infor­
macji — z podjęciem decyzji ws­
trzymano się z uwagi na kandydata, 
zgłoszonego przez Washingtona. 
Należy dodać, iż rada nadzorcza by­
ła już prawie zdecydowana na za­
trudnienie na stanowisku dyrektora 
wykonawczego — Louisa Olsena, 
wysoko postawionego urzędnika 
przedsiębiorstwa komunikacji 
miejskiej w Minneapolis-St. Paul.

Stanowisko dyrektora wykonaw-

Nominacja 
w Sun-Timesie

Prezes Korporacji Sun-Timesa Ro­
bert E. Page poinformował wczoraj 
o nominacji Matthewa V. Storina na 
stanowisko redaktora naczelnego i 
wiceprezesa Chicago Sun-Timesa. M. 
Storin obejmie novye stanowisko w 
dniu 2 września br.

Pełnił on dotychczas stanowisko 
zastępcy redaktora wykonawczego 
US News and World Report a po­
przedniego przez 16 lat pracował w 
Boston Globe na różnych stanowi­
skach od redaktora wykonawczego 
(managing editor) włącznie.

Storin, 43, pochodzi ze Springfield 
w Mass., jest żonaty i ma czworo 
dzieci. Ukończył Uniwersytet Notre 
Dame. 

czego CTA najprawdopodobniej na- 
bierze większej wagi i autorytetu, z 
uwagi na to, że rada nadzorcza 
pragnie zwiększyć zakres obowiąz­
ków i odpowiedzialności na tym 
właśnie stanowisku kosztem ogra­
niczenia stanowiska prezesa. Przed­
stawiciele rady nadzorczej CTA 
oświadczyli, że teraz — tzn. po 
odejściu Michaela Cardilli — prag­
ną aby stanowisko prezesa było pół 
— a nie pełnoetatowe.

Miejsce Cardilli’ego w radzie 
nadzorczej CTA zajął mianowany 
przez mayora Washingtona — Wal­
ter Clark. Przypuszcza się, że zo­
stanie on wybrany przez jej cz­
łonków na stanowisko prezesa.

Czy Wzrośnie 
Wysokość Mandatów 

w Śródmieściu
Przedstawiciel administracji 

miejskiej James T. Mellek powie­
dział we wtorek w Sądzie d/s wykro­
czeń drogowych, że wysokość man­
datów za nieprawidłowe parkowa­
nie w śródmieściu powinna być 
podwojona.

Jak oświadczył Melleck, man­
daty za parkowanie w miejscach do 
tego przeznaczonych przy parko- 
mierzach bez dokonania należnej 
opłaty powinny by podniesione z 
$10 do $20, natomiast mandaty za 
parkowanie na przystankach auto­
busowych w godzinach szczytu po­
winny wynosić 50 dolarów.

W miniony poniedziałek, w pier­
wszy dzień obowiązywania zasady 
częściowej amnestii miasto zebrało 
5,220 dolarów.

133 osoby, które otrzymały man­
daty za nieprawidłowe parkowanie 
w śródmieściu skorzytały z zasady 
zapłacenie połowy wysokości man­
datu bez konieczności stawiania się 
w sądzie.

Natomiast wśród 84 kierowców, 
którzy szukali swej szansy w sądzie, 
niewinnymi uznano 61 osób.

868 mandatów uznano za niebyłe, 
ponieważ policjanci, którzy je wy­
stawili nie pojawili się w poniedzia­
łek w sądzie.

Daley Poparł Bezpartyjne 
Wybory Na Mayora

Prokurator stanowy powiatu Cook 
Richard M. Daley oświadczył w śro­
dę, iż popiera bezpartyjne wybory 
na mayora Chicago. “W pełni popie­
ram bezpartyjne wybory”—powie­
dział Daley—“Moim zdaniem, to 
świetny pomysł. Pozwólmy ludziom 
zadecydować o tym!’

Harold Washington—który sprzeci­
wia się bezpartyjnym wyborom na 
burmistrza Chicago, bo miałby w 
nich znacznie mniejsze szanse na 
wygraną niż w partyjnych — potępił 
publicznie Daley’ego, mówiąc iż pro­
kurator stanowy jest wykonawcą po­
leceń aldermana Edwarda Vrdolya- 
ka (10 warda) i zdrajcą idei swego 
własnego ojca — słynnego mayora 
Chicago, Richarda J. Daley.

Oświadczenie Daley skrytykowała 
również Jane Byme, demokratyczna 
kandydatka na mayora, która stwier­
dziła, że zajęcie takiego stanowiska 
przez prokuratora stanowego pow. 
Cook pogłębia istniejący podział w 
łonie Partii Demokratycznej.

Daley ze swej strony skrytykował 
sposoby prowadzenia kampanii o bez­
partyjne wybory na mayora i za­
apelował o kontynuowanie tych sta­
rań, ale w sposób jawny, otwarty 
i odważny. “Jak dotychczas, każdy 
chował się w kącie. Każdy obawiał 
się zabrać otwarcie głos”—oznajmił 
prok. Daley.

“Ale ja zabiorę głos na ten temat

i opowiem się za tym (Kampania o 
bezpartyjne wybory, przyp. red.)!’

Zajęcie takiego stanowiska przez 
prok. Daley zostało potraktowane 
przez przywódców Demokratycznej 
Organizacji Partyjnej Powiatu Cook 
jako objęcie przywództwa nad kam­
panią o bezpartyjne wybory na bur­
mistrza.

Jak wiadomo, kampanii tej przez 
cały czas brakowało oficjalnego przy­
wódcy. Eksperci od polityki lokalnej 
stwierdzili, iż osoba prok. Daley za­
chęci kongresmana Williama Lipiń­
skiego (a zarazem komitymana w 23 
wardzie) do oficjalnego poparcia 
kampanii.

Wiarygodne źródła informacji do­
niosły, iż zwolennicy bezpartyjnych 
wyborów na mayora zebrali już 200 
tys. podpisów od wyborców, pragną­
cych aby kwestię tę poddano referen­
dum podczas listopadowych wyborów.

Mayor Washington oświadczył pod­
czas środowego bankietu, z którego 
dochód przeznaczono na jego kam­
panię wyborczą, iż bezpartyjne wy­
bory na burmistrza będą “pogwał­
ceniem” prawa ‘Voting Rights Act’ 
z 1960 r.”

Warto dodać, iż Daley wyraził swe 
poglądy na temat bezpartyjnych wy­
borów na mayora podczas nagrywa­
nia audycji radiowej, która zostanie 
nadana najbliższą niedzielę o godz. 
9:30 rano, przez rozgłośnię WBBM 
(780).

Jeszcze Budują 
a Już Naprawiają

Naprawa wadliwych przewodów 
elektrycznych tylko na jednym, gór­
nym piętrze w nowym dwupiętrowym 
skrzydle McCormick Place, będzie 
kosztować dodatkowo 800 tysięcy 
dolarów. Dotychczas nie udało się 
ustalić winnego w tej sprawie, lecz jak 
oświadczył Paul James, przedstawi­
ciel zarządu Schal-McHugh, podpisa­
no wstępne porozumienie w sprawie 
zapłacenia kosztów naprawy wadli­
wie zainstalowanych przewodów ele­
ktrycznych.

Porozumienie zostało zawarte po in­
tensywnych negocjacjach z zarządem 
współodpowiedzialnej firmy Fisch­
bach i Moor. Formalnie porozumienie 
będzie zatwierdzone przez Radę Mc­
Cormick w przyszłym miesiącu.

Paul James powiedział również, że 
nie znane są jeszcze koszty naprawy 
przewodów elektrycznych na niższym 
piętrze. Nie ma też dotychczas decy­
zji dotyczącej naprawy instalacji ele­
ktrycznej tego piętra.

Robert W. Christensen, kierownik 
budowy nowego skrzydła w McCor­
mick Place poinformował, że Rada 
McCormick Place przeznaczyła 1.5 
min doi. na zmianę instalacji elektry­
cznej w tym budynku jeszcze przed 
zawarciem poruzumienia z Fish- 
bach i Moore. Rada zezwoliła także 
firmie Fischbach na otrzymanie 2 
min dolarów premii pomimo opóźnień 
spowodowanych problemami z insta­
lacją elektryczną oraz dwoma straj-

Zmiany Kadrowe 
w Policji

Superintendent policji Fred Rice 
ogłosił w środę nominację detekty­
wa Jona Burge na dowódcę oddzia­
łu specjalnego do walki z terroryz­
mem i podpalaczami.

39-letni J. Burge od pięciu lat był 
dowódcą sekcji do walki z przestęp­
cami kryminalnymi w okręgu 2 po­
licji.

Burge, służy w policji od 16 lat, 
mieszka w południowej części mia­
sta. Zastąpił on na tym stanowisku 
Josepha Grupisica, którego nowego 
stanowiska jeszcze nie podano do 
wiadomości publicznej.

Nakaz Aresztowania 
Podejrzanej 

o Związki z FALN
Sędzia federalnego Sądu Rejo­

nowego wydal nakaz aresztowania 
niejakiej Dory Garcia Lopez (1.35), 
podejrzanej o udział w planowaniu 
ucieczki z więzienia przywódcy por- 
torykańskiej organizacji terrory- 

kami w okresie budowy.
Kontrakt przewidywał zakończenie 

budowy górnego piętra na Krajową 
Wystawę Narzędzi, która zostanie 
otwarta we wtorek 12 sierpnia. Z opi­
sanych wyżej powodów stało się to 
niemożliwe. Obecnie firma Fischbach 
może otrzymać dwumilionową pre­
mię, jeśli zakończy, do dnia 19 sierp­
nia połowę górnego piętra, czyli do 
czasu, kiedy rozpoczną się przygoto­
wania do Międzynarodowej Wystawy 
Maszyn i Narzędzi. Firma ta otrzyma 
również dodatkowo 54.232 dolarów za 
poszukiwanie sposobów rozwiązania 
problemu instalacji elektrycznej.

Gdzie Powstanie 
Nowa Siedziba 

Biblioteki?
Prezes zarządu Chicagoskiej Bi­

blioteki Publicznej (Chicago Public 
Library: CPL), Cannutte Russell, 
wystosował żądanie pod adresem dy­
rektora miejskiego Wydziału Prac 
Publicznych Paula A. Karas, aby 
przedstawił — w terminie do piątku 
najpóźniej — swe zalecenia odnośnie 
nowej siedziby biblioteki, tzn. aby 
wypowiedział się czy należy na jej 
nową lokację przeznaczyć dawny bu­
dynek sklepu Goldblatta czy też może 
wybudować zupełnie nową bibliotekę.

Jak poinformowała gazeta “Chica­
go Sun-Times” członkowie rady nad­
zorczej CPL zaczęli już dyskusję, 
której przedmiotem jest inna — niż 
budynek Goldblatta — lokalizacja 
biblioteki. Wśród proponowanych 
miejsc ma znajdować się również 
teren w Grant Park, gdzie wznie­
siono by zupełnie nową siedzibę bi­
blioteki. Miejsce to—zaproponowane 
zresztą przez jedną z organizacji spo­
łecznych—znajduje się w pobliżu 
torów kolei Central Gulf RR i ulicy 
Randolph.

Russell zażądał natychmiastowej 
opinii z chicagoskiego Wydz. Prac 
Publicznych podczas środowego, 
burzliwego posiedzenia rady nadzor­
czej CPL, które odbyło się z udziałem 
przedstawicieli władz miasta. Spot­
kanie to przebiegało przy drzwiach 
zamkniętych.

“Sun-Times” doniósł, powołując 
się na słowa Russella, iż ten ostatni 
postawił Karasowi ultimatum, tzn. 
zażądał odpowiedzi “tak” lub “nie” 
w kwestii, czy remontowe budynek 
Goldblatta czy też nie.

Zarówno Russell jak i Karas prze­
widują, iż przekształcenie “Gold­
blatta” w bibliotekę kosztowałoby od

stycznej FALN. $110 min. do $120 min.

LOTERIA
Dla wygody naszych Czytelnikó 
Loterii Stanowej.

Daily Lottery
13 Sierpnia, 1986

743

w przekazujemy poniżej wyniki

Pick 4
13 Sierpnia, 1986

5 3 0 8

LOTTO
Sobota, 9 Sierpnia, 86 02 06 23 29 38 39

Środa, 13 Sierpnia, 86 09 15 17 23 26 27


